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Sytiiacya 
dyplomatyczna. 


W dyplomatycznych kołach roztrząsają kwe- 
styę, czy Anglia weźmie udział w rozpoczynają- 
cej się wojnie. Z Londynu przybył do Wiednia 
pewien znany w Europie mąż stanu i wypo- 
wiedział zapatrywanie, że Anglia stanie wkrót- 
ce do walki obok Rosyi i Francyi, chociaż u- 
'czyni to niechętnie. Z drugiej strony jednak 
wskazują na to, że sir Grey wspomniał w swojej 
mowie o wielkiem niebezpieczeństwie, które 
grozi „kontynentowi'. „Temps“, organ Izwol- 
skiego, przetłómaczył słowo „kontynent“ na 
„Europe“. 

Podnoszą też, że wszelkie próby dyskutowa- 
nia z Austryą na temat jej żądań wobec Serbii, 
na nic się nie zdadzą, gdyż, jak monarchia już 
nieraz pokazała, potralii ona stać wytrwale 
na raz zajętem stanowisku. Przykład dał hr. 
Aerenthal, gdy w czasie, kiedy podczas przesi- 
lenia aneksyjnego domagano się zwołania kon- 
ferencyi europejskiej, odrazu dał do poznania, 
że Austro-Weegry wezmą w niej udział tylko 
pod tym warunkiem, że aneksya Bośni wcale 
nie będzie kwestyonowaną. 

Ryzyko ze strony Rosyi jest wiełkie. Nietyl- 
ko nie ma ona pewności co do udziału Anglii, 
ale nie wie też, jak się zachowają inne państwa 
poza trójprzymierzem, z których wiele ma te 
lub owe rachunki z Rosyą. Bułgarya dała 
wprawdzie zapewnienie neutralności, ale w ra- 
zie wojny na skalę światową, z pewnością sta- 
nie przeciw Serbii, a więc i przeciw Rosyi. To 
samo można powiedzieć o Turcyi, która nietyl- 
ko Armenii, lecz nawet Konstantynopola i 
Adryanopola bronić musi przed zakusami Rosyi 
i raz na zawsze zechce uniemożliwić Rosyi 
przejazd przez Dardanele. 

Co do stanowiska Grecyi, to będzie ono pra- 
wdopodobnie neutralne, jeżeli Anglia się 
wstrzyma od wojny, gdyż Grecya nie chce się 
narażać na stratę zabranych już wysp. Co do 
Rumunii, to, jak wczoraj donieśliśmy, zape- 
wniają w dyplomatycznych kołach, że pomimo 
zjazdu w Konstancy stanie ona po stronie trójprzy- 
mierza pod warunkiem kompensat na wypadek 
zwycięstwa i takiego podziału zdobyczy, któ- 
ryby nie dawał Buigaryi supremacyi na Balka- 
nie. Gdyby n. p. Buigarva zażądała kompensat 
w Macedonii kosztem Serbii, to Rumunia mogła- 


by dostać albo Bessarabię, gdzie chłopi są je- 


szcze Rumunami, podczas, gdy stany wyższe 
z oportunizmu się zrusyłikowały, albo w sa- 
mej Serbii powiat Nigotin w dolinie Timoku, 
gdzie żyje jeszcze ćwierć miliona Rumunów. 
W każdym razie Rymunia przyklasnęłaby ró- 
wnież temu, gdyby Albanię powiększona o nie- 
stóre ziemie albańskie, przyznane Serbii przez 
konferencyę londyńską. 

Wicikim pytajnikiem pozostaje dla Rosyi 
także Szwecya. Pewien znawca Szwecyij defi- 
niuje stanowisko północnego królestwa tak, że 
konsoliducya wojskowa Szwecyi wystarczy jej 
do obrony niezawisłości i neutralności wobec 
ewentualnego napadu ze strony Rosyi. Ale 
wszystkie sympatye Szwecyi, w wojnie między 
liosyą, a trójprzymierzem, będą po stronie trój- 
przymierza. Wszak w Szwecyi istnicje od dość 
dawna propaganda, rozpoczęta przez Svena 
Uedina, a mająca na celu oderwanie od Rosyi 
ujarzmianej od pól wieku Finlandyi. Rosya na- 
rzuciła Finlandyi język rosyjski i rozwiązała jej 
csobna finladzką milicyę, aby w zarodku za- 
pobiedz na przysziość takim możliwościom. Ró- 
wnież wielkie zarzewie nienawiści ku Rosyj tli 
także w Norwegii. O wichrzeniach Rosyi na 
póiwyspie skandynawskim najlepsze świade- 


Maciej Wierzbiński, | 


Szalony rok. 
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W czasie Śniadania zjawił się Węclewski i 
doniósł, iż sygnalizowano mu ze Slachcina, że 
Prusacy wkroczyli do wsi i ruszają ku Winno- 
górze. Niebawem wyprawił Mierosławski Bro- 
nisława Dąbrowskiego do Winnogóry, by ja- 
zdę i strzelców tam rozłożonych, ściągnał na 
„redutę* podmiejską Węclewskiego. Nadto 
wysłał gońca jednego i drugiego na drogę no- 
womiejską, aby nadchodzącą siłę Garczyńskie- 
go skierować przez Białe_Piątkowo na Winno- 
górę, licząc, że zagrozi on ną flanku i na ty- 
łach nieprzyjaciełowi, uwikłanemu w bój pod 
Miłosławiem. 

Wieść o zjawieniu się pruskiego huzara w 
po sypialniach, 
pobudziła wszystkich. A gdy okazało się, że 
był to jeniec, poczytano to za dobre omen. Nie 
upłynęło pół godziny a zamek cały był na no- 


(Ciąg dalszy). 


` gach, tętnił przyśpieszonem, gorączkowem ży- 


ciem, dygotał jakby w trybach machiny. Po 
kurytarzach rozlegały się kroki, przemykali 
się oficerowie, hajduki i służba dworska, 
WSZYSCY. nieznacznie podnieceni, iskrą zapalną 
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etwo daje fakt, że w krótkim czasie trzech ro- 
syjskich attachós wojskowych, jeden po dru- 
gim, musieli Sztokhoim opuścić, gdyż udowo- 
dniono im szpiegostwo. 

Japonia, jak już wiadomo, zapowiedziała, że 
ma ochotę przypomnieć sobie z Rosyą dawne 
porachunki w Mandżuryi. Zapewne i Chiny nie 
pozostaną obojętne, bo Jnanszikaj, który ma 
w domu ciągłą rewolucyę, zechce może jej prze- 
ciwstawić wojnę zewnętrzną. Również Persya 
ma dość powodów do nienawidzenia  Rosyi. 
O możliwościach różnych rewolucyj i powstań 
wewnątrz Rosyi weale już nie mówimy, gdyż 
to się rozumie samo przez się. 


ciry pożośl WOJENNEJ, 


Wojna Niemiec z Rosya, będąca sama dla 
siebie nadzwyczajnie doniosłyn wypadkiem 
dziejowym, jest prawdopodobnie tylko drugim 
etapem wstępu do pożogi wojennej, która mo- 
że objąć prawie całą Europę. Od chwili, gdy 
Austrya, wyczerpawszy cały zasób swojej 
cierpliwości i wszystkie środki pokojowe, wy- 
powiedziała wojnę Serbii, wypadki rozwijają 
się z blyskawiezną szybkością. Rosya, która 
w pierwszej chwili była jakby zdziwiona ener- 
gią Austryi, bardzo rychło otrząsnęła się z te- 
go stanu i rozpoczęła akcyę polityczną, wobec 
której Machiawel jest naiwnym prostaczkiem. 

W dniu 26 lipca Rosya zarządziła częściową 
mobilizacyę, a na zapytanie ambasadora nie- 
mieckiego w Petersburgu, odpowiada rosyjski 
minister wojny pod słowem honoru, że mobili- 
zacya nie została zarządzona. Dnia 29 lipca 
car telegraficznie prosi cesarza niemieckiego 
o dyplomatyczną pomoc dla uniknięcia wojny, 
na co cesarz Wilhelm zgodził się natychmiast. 
Tego samego dnia szef rosyjskiego sztabu ge- 
neralnego znowu pod słowem honoru zapcwnia 
ambasadora, że Rosya nie zarządziła mobili- 
zacyi, chociaż Berlin otrzymał stanowcze wia- 
domości o mobilizacyi. 

Dnia 31 lipca Austrya na mobilizacyjne za- 
rządzenia w Rosyi odpowiada obwieszczeniem 
ogólnej mobilizacyi, a w kilka godzin później 
tego samego dnia Niemcy zażądały od Rosyi, 
ażeby w ciągu 12 godzin cofnęła mobilizacyę. 
Dnia 1 b. m. cesarz niemiecki powołał pod 
broń całą niemiecką siłę zbrojną, a równocze- 
śnie oddziały wojska rosyjskiego wpadły na 
terytoryum Niemiec. Wieczorem o g. 5 i pół 
tego samego dnia ambasador niemiecki w Pe- 
tersburgu wręczył ministrowi spraw zagranicz- 
nych notę z wypowiedzeniem wojny, a cesarz 
Wilhelm prawie równocześnie w przemowie do 
ludności berlińskiej oświadczył bez obsłonek, 
że car wywiódł go osobiście w pole. 

Na rosyjskie ataki nadgraniczne Niemcy od- 
powiedziały szybko bombardowaniem Libawy 
i zajęciem Częstochowy i Kalisza. Są to pierw- 
sze kroki wojenne, albowiem wojna właściwa 
rozpocznie się później. Dzisiaj ludność nie- 
miecka, oburzona machiawelizmem Rosyi, nad- 
użyciem dobrej wiary cesarza Wilhelma przez 
eara, zwraca się z całą siłą rozpętanej żądzy 
zadośćuczynienia przeciwko Rosyi, usuwając 
Francyę na drugi plan. Niemey uczynią wszy- 
stko pod względem materyalnym i moralnym, 
ażeby zwyciężyć. 

Francya zarządziła w sobatę © godz. 5 po 
południu powszechną mobilizacyę. Dotąd nie- 
ma wiadomości o wypowiedzeniu wojny, czy 
to przez Niemcy, czy przez Francyę. Ataki lo- 
tników francuskich na terytorya niemieckie, 
tudzież inne naruszenia granicy niemieckiej 
przez Francuzów, byłyby tyiko wtedy naru- 
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szeniem prawa międzynarodowego, gdyby się 
działy z wiedzą i wolą rządu francuskiego. 
Ale po ogłoszeniu mobilizacyi armii i floty 
francuskiej nasuwa się jedynie pytanie, czy 
Francya stanie czynnie pa stronie Rosvi, czy 
nie. Fakt samej mobilizecyi nie jest jeszcze 
twierdzącą odpowiedzią na to pytanie. Wedle 
postanowień traktatu sojuszowego. franensko- 
rosyjskiego, Francya nie nia obowiazku spie- 
szenia z pomoca zbrojną swojej sojuszniczce w 
wypadku, gdy Rosya nie jest stroną zaczepio- | 
ną, lecz zaczepną. 
Jednakże nastręczają się trudności stąd, że] 
pojęcie zaczepności nie jest bardzo elastyczne, 
Fakt, że Niemcy wypowiedziały wojnę, prze- 
mawia formalnie za tem, żeone są stroną zaczepną 
z drugiej atoli strony zacłiowanie się z Rosyi, 
zwłaszcza podstępna jej gra wobec cesarza Wil- 
helma, były dostateczną prowokacyą do woj- 


ny. Gabinet francuski, który oczywiście wie o 
tem wszystkiem, z pewnością rozważy szanse 
tej wojny, w której Francya może stosunkowo 
nie wiele zyskać, natomiast stracić w zupełno- 
ści swoje stanowisko mocarstwowe. Zresztą 
parlament francuski został zwołany i on roz- 
strzygnie o pokoju i wojnie. . 

Włochy zarządziły również mobilizacyę. — 
Gabinet rzymski od chwili. gdy pomiędzy Ser- 
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świadczył kilkakrotnie, że Włochy są dla Au- 
stryi jak najlepiej usposobione. Również wobec 
Berlina jest Rzym podobnie usposobiony. Ale 
obeenic chodzi o coś więcej, o to mianowicie, 
czy z powodu wojny pomiedzy Niemcami a 
tosyą zachodzi dla Włoch „casus foederis“, a 
tem samem „easus belli“. "Urakrat sojuszowy 
pomiędzy Austryą a Niemcami został przed kil- 
ku laty ogłoszony „publicznie przez Bismarcka, 


|natomiast traktat sojnszowy z Włochami nie 


jest znany. Mimo to wynika z natury rzeczy, 
że w traktacie tym Berlin przewidział ewen- 
tualność walki Niemiec na dwa fronty i po-| 


mocy włoskiej w takim wypadku. Ale i tutaj 


może odegrać rolę sprawa wojny zaczepnej 
względnie obronnej w interpretacyi postano- 
wień traktatu. 

Stanowisko Anglii dotąd jest tajemnicą. Je- 
żeli mowa jest o trójporozumienin, to wyraże- 
nie to nie jest ścisle i falszywie figuruje w ter- 
minołogii dyplomatycznej. Rosya i Franeya są 
związane sojuszem, natomiast Anglia zawarła 
z temi państwami jedynie porozumienie, Śli- 
ślejsze z Francyą, luźniejsze z Rosyą. Co do 
wojny ma Anglia wolną rękę. 

Tak więc jeszcze Anglia i Francya mogą 
zlokalizować wojnę z Rosyą. Jest to możliwo- 
ścią polityczną. Oby ta możliwość nie pozosta- 


bią a Austryą wywiązał się ostry zatarg, o- ła w dziedzinie teoryi. 


(Telegramy e. ii, 


ma. 


Biura koresp. 


Obsańzenie Częstochowy | Zapaíi wojonny Niemców 


i Kalisza przez Niezaicy. 
Wiedeń, 4 sierpnia. 
Wczoraj © godz. 6 30 wieczór na- 
deszła tu urzędowa depesza z donie- 
sieniem, iż woiska niem eckie obsa- 
dziły Częstochowę i Kalisz. 
Berlin. 4 sierpnia. 
Biuro Wolffa donosi: Pierwszy batalion pul- 
ku piechoty Nr. 155, z oddziałem karabinów 


maszynowych i pułk ułanów Nr. 1 wczoraj ra- 
no wkroczyły do Kalisza. 


Zajęcie Będzina. 
"PY? Berlin, 4 sierpnia. 

Biuro Wolffa donosi: 

Wojska graniczne niemieckie z Lublińca 
obsadziiy wezoraj przed południem po krótkiej 
walce Częstochowę. 

Także Będzin został zajęty przez wojska 


niemieckie. 


Wysadzenio mostu. 
(Telegr. »N. Reformy*.) 
Lwów, 4 sierpnia. 
„Słowo Polskie“ donosi; Most kolejowy na 
Zbruczu pomiędzy Wołoczyskami a Podwolo- 
czyskami został przez Moskali wysadzony. Po- 
łączenie pomiędzy obu miejscowościami przer- 


iw Komora wojskowa spalona. 


(Mele gT c. k BU r ate OE ESP.) 
Berlin, 4 sierpnia. 
Cesarz Wilhelm zawiadomił nadburmistrza 
miasta Berlina, iż ponieważ w ostatnich powa- 
żnych dniach jest zajęty nieodzownemi pracami 
i poważnemi decyzyami, nie chciałby w tej pra- 
cy doznawać przeszkód przez manifestacye u- 
liczne przed zamkiem. Jest zatem obowiązkiem 
burmistrza postarać się, by takie manifestacye 
przed zamkiem się nie odbywał. 
Berlin, 4 sierpnia. 
Przed pomnikiem Bismarcka odbyło się wczo- 
raj przed południem nabożeństwo, w którem 
wzięły udział olbrzymie tłumy publiczności. 
Bruksela, 4 sierpnia 


Około tysiąca obowiązanych do służby woj- 
skowej Niemców, osiadłych po części w Paryżu, 
opuściło wczoraj po południu Bruksele. Wiel- 
ki tłum Niemców żegnał ich owacyjnie. 


Naprężowe stosunki miedzy 
Francyą i Niemcami. 
Paryż, 4 sierpnia. 
Agencya Havasa donosi: 


ment francuski dotąd nie został zwołany, e6 
na podstawie konstytucv: musiałoby nastąpić. 
gdyby masze zamiary nie były pokojowe. 

Baron Schoen: W międzyczasie zaszły je 
dnak ubolewania godne wypadki nad granicą, 

Viviani: Jak pan możesz coś podobnege 
mówić, skoro wasze wojska znajdują się o 6 
kilometrów od granicy. 


Wymijsjąca odpowisdź Francyl 
Berlin, 4 sierpnia. 
Błuro Wolffa donosi: 
Agencya Havasa rozszerza 0 rozmowie nie 
mieckiego ambasadora z Vivianim tendencyjne 
informacye. Faktem jest, że odpowied* 


~ 


zapytanie niemieckiego ambasadora byia dw , 


znaczna i wymijająca i że także inne oświad- 
czenia okazały się bez znaczenia. 


Manifest francuski. 


(Tel. e. k. Biura koresp.) 
Paryż, 4 sierpnia. 

(Via Berno szwajcarskie). „Ag. Havasa“ do- ' 
nosi: 

Prezydent republiki ogłosił, iż członkowie 
rządu francuskiego uchwalili wydać następują- 
cą odezwę do narodu francuskiego: 

Od kilku dni sytuacya w Europie znacznie 
się pogorszyła. Mimo wysiłków dypiomacyi 
horyzont się zaciemnił. Do obecnej pory zmo- 
bilizowało kilka narodów swe siły wojenne. 


Nawet kraje chronione przez neutralność są-, 


dziły, że muszą być zarządzenia poczynione, 
ze względów ostrożności. — Państwa, któ- 
rych konstytucya i wojskowe ustawodaw- 
stwo jest inne, niż nasze, rozpoczęły bez de- 
kretu mobilizacyjnego przygotowania i prowa- 
dzą dałej zarządzenia równające się mobiliza- 
cyi. 


która w tragicznych dniach udzielała Europie 
rady umiarkowania i która dała żywy przy- 
klad rozumu, pomnożyła swe wysiłki, celem u- 
trzymania pokoju światowego, przygotowując 
się na wszelką możliwość poczyniła obecnie 
pierwsze zarządzenia, które są nieodzowne dla 
ochrony jej terytorynm. Nasze ustawodawstwo 
nle pozwala nam jednakże do końca doprowa- 
dzić tych przygotowań bez wydania dekretu 
mobilizacyjnego. W peinej świadomości odpo-* 
wiedzialności na nas ciążącej,.zaniedbalibyśmy 
spełnienia obowiązku, gdybyśmy pozwolili rze- 
czom pójść własnym torem. — Rząd właśnie 
wydał dekret, który był potrzebny z pewodu 
sytuacyi. Mokilizacya i stan wojenny zdają się 
być w obecnych warunkach najlepszym środ- 


Premier francuski Viviani w sobotę po kiem dia ubezpieczenia pekoju i honoru. 


południu oświadczył ambasadorowi niemiec- 
kiemu bar. Schoenowi: 

Stanowisko pańskiego rządu zmusza nas do. 
zarządzeń zapobiegawczych, odpowiednia do 
waszych zarządzeń. Nasze pokojowe stanowi- 
sko pozostaje bez zmiany. Pragniemy pokoju, 
a że istotnie tak jest, dowód w tem, że parla- 


tknięci. Nieraz uwijali się z pośpiechem nieu- 
zasadnionym, błąkali się, snuł tu i ówdzie; je- 
den klął od stu piorunów, nie mogąc znaleźć 
zarzuconcej drobnostki, inny zdążał tam, gdzie 
nie był potrzebny. W rozhowor wplatały się 
panie, które dotrwały w gościnie do tej chwili. 
Żegnały mężów, krewnych długimi uściskami, 
patetycznym gestem, łzą lśniącą w oku. 

Zamienił się zamek w mróweze gniazdo roz- 
animowane utajonym dreszczem i robił wraże- 
nie wielkiej stacyi kolei żelaznej, pełnej roz- 
gardyaszu, jakby przed odejściem pociągu. 

W obzsernej hali jadalnej, obrazami myśliw- 
skiemi i rogami przyozdobionej, wzrastał co 
chwila napływ i natłok oficerów. Mało kto za- 
siadał do długich stołów mięsiwem zastawio- 
nych. Tu i owdzie grupowały się marsowe po- 
staci w żywej wymianie zdań; nie przerywając 
rozmowy, sięgano widelcami po plasterki szyn- 
ki, wędliny i chleba. Lokaje, pachołki, dziewki 
bose wpadali z tacami, roznosili dymiącą ka- 
wę i polewkę. 

Dopiero gdy zjawił się gospodarz w czama. 
rze ziemiańskiej, z czołem podniesionem, du- 
mą piękną świecącem, wstąpił pewien ład w 
zgromadzenie. Pan Seweryn usadzał starszych 
znajomych przy stole, podsuwał im półmiski i 
zaprzągł do pomocy malarza, Leona Kapliń- 
skiego, prawie stale rezydującego w Miłosła- 

— Jakże, panie Leonie! — rzucił doń. — 
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Jeszcze trwasz w postanowieniu i zostajesz z 


Gdy pan Seweryn i jego począł naklaniać 


nami? Ej, zabieraj się lepiej ,z moją żoną do |do wyjazdu na fołwark, Sowa trząsł głową niby 


Chrustowa! i 
— Zostanę tutaj- Ale włożę na karetę hrabi- 
ny kilka co cenniejszych płócien. 


wahadłem, a potem stękał: 
Pozwól mi ostać, kochanie... 


jeszcze raz widzieć boje polskie... 


Pragnę 
Bóg po- 


— Dobrze. To przezornie. I sam jedź. Pen- |zwoli zobaczyć na końcu tak, jak pozwolił zo- 


dzlem tu nie wskórasz. 


— Ale nasycę się widokiem męstwa polskie- | ckie. 


go — odparł pan Leon. 

— I ja na to czekam... — zadudnił za ich ple- 
cami tubalny, jakby z piwnicy wydobywający 
się głos. 

I przez chwilę drżała dolna, obwisła warga, 


poruszał się ze wzruszenia łysy, zorany czerep, | Żyń 


baczyć i dzielić na początku zapasy racławi- 
Wtedy powiem: żyłem... — skończył 
szeptem, w mrok zapadając się głuchy. 

Pan Seweryn westchnął. 

— Chyba młódź nasza wstydu ojcom nie zro- 
bi, panie Macieju? 

Sowa ocknął się, łysnął zbliska w twarz Miel- 
skiego siwemi oczyma, wyjrzał z zaświa- 


siwizną okolony, zgrzybiałego szlachcica z ko- | tów. 


buzim nosem, w błękitnym, paradnym kontuszu, 
rozrosłego z wiekiem w pień potężny, 


— Tak sądzisz, kochanie?... Oby dictum twe 


który | dobrą było wróżbą — wymamrotał i dumał: 


wszakże wspierał się na krokwi. Na stałdowa» |Jest w nas cnota, jest krew zapalna, jest, jak 


nem czole, na nabrzękłych powiekach, spadają- |to mówią, materyal... 


Zawsze był materyał, 


cych na starcze, zaognione oczy, ciężyła powaga | jeno, powiem ci kochanie, niema... charakteru. 
sędziwego wieku i zdała się oczekiwać na bie-| Wyprostować, umocnić krzyże pacierzowe... 


luteńki wąs. 


Ostatnich pomruków pan Seweryn nie dosły- 


Mielżyński ujął go pod ramię, wtłoczył w |szał, gdyż podszedł do niego leśniczy, Filip 
fotel, z szacunkiem odnosząc się do wojaka | Skórczewski, krępy młokos ze sztucerem na ple- 
starego, co chrzest odbierał pod Racławicami, |cach. Chciał on pozostać przy hrabim dla je-|ną galanteryę, jakby zgoła obojętną osobę 
potem ugodzony kulą pruską pod Szczekoci-|go obrony, lecz Mielżyński podziękował mu za 
nami lizał się długo z rany, aż poszedł na-|usługi, odprawił go do szeregu i huknął za od- 


wskroś Europy pod orłami napoleońskiemi. 
Niewielu znało go z nazwiska, a że zwykle 0so- 
wiałą miał minę, więc powszechnie Sową go 
zwano. wg (5 MT VUN 


chodzącym: 

— A weź sobio ze stołu w torbę kawał kieł- 
basy! 
* Wraz z leśniczym wysunęło się z sali kilku 


DE" dd 


Owiany gorącem życzeniem pokojowego Toz- 
wiązania przesilenia, rząd poczynił potrzebne; 
zarządzenia i swe usiłowania dyplomatyczne 
dalej będzie prowadził i spodziewa się powo- 
dzenia. Rząd liczy na rozwagę szlachetnego 
narodu francuskiego i nie da się porwać nieu- 
zasadnionemu wzburzeniu. Liczy na miłość oj- 


kawalerzystów do stajni, chcąc osobiście zaj- 
rzeć do żłoba wierzehowców. 

Na podwórzu folwarcznem. grzmiały krzyk! 
stangretów, rozlegał się brzęk uprzęży i stuk 
kopyt. Zaprzęgano konie do pojazdów orai 
do drabiniastych wozów, już w części nałado: 
wanych kołaczami, wędlinami wielkanocnem: 
i antałkami wódki. Czerwienily się przy nicł 
chustki niewiast dworskich, komenderujących 
służbą, która znosiła wiktualy ze spiżarni pa 
łacowych. 

Plękitniła się tam, niby pęk chabrów, pu 
chem lamowana czapeczka Fwusi. Upłanował: 
ona sobie, co pocznie w dzień bitwy, więc nić 
błąkała się, jak po piekle, bez głowy, nie zawa 
dzała innym. Skoro pierwsza „fura“ ruszyła 3 
żywnością na tak zbyt pięknie zwaną redutę 
powędrowała za nią z panną Bolewską na stra 
ży żołnierskiego śniadania. 

Przechodząc przez podwórzową bramę Bu 
gaju, spotkała się oko w oko z rotniistrzen 
Kłodowskim. Zapalił się w jego źrenicach blask 
potężny, lecz nie zamienił z nią ani słowa 
Salutował ją z właściwą sobie konwencyonal 


A ona, skłoniwszy główkę, szła wzrokiem 24 
oddalającym się, pełna niewysłowionego zdzi 
wienia, jakiem byłby przejmował ją sfinks. 
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Na rynku zoczył ją wuj. ! 
| EA zmę (C. d. n.) ł 


Francya, która objawiła swą wolę pokoju, 
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Wtorek, 4 Sierpnia 19:14, 


tzyzny wszytskich Francuzów.Jest pewnem, że 
w tej chwili nie ma ani jednego, któryby nie 
był gotów spełnić swego obowiązku, nie ma 
żadnych partyj, jest tylko wieczna Francya 
pokojowa i zdecydowana, jest tylko jedna oj- 
czyzna prawa i sprawiedliwości, zgodna w 
swej czujności i godności. 


Zwołanie parlamentu francuskiego. 
Paryż, 4 sierpnia, 
(Via Bazylea). Agencya Havasa donosi: 
Izba deputowanych została zwołaną na wto- 
rek zamiast na poniedziałek, aby mogli przy- 
być wszyscy deputowani. 


Przedłużenie moratoryum 
ba we Francyi. 
t Paryż, 4 sierpnia. 
(Via Bazylea). „Temps* donosi, że zarzą- 
dzenie ministerstwa skarbu przedłuża mora- 
toryum do 31 sierpnia, 


Zawieszenie rozporządzenia o kon- 
gregacyach. 


Paryż, 4 sierpnia. 
Agencya Havasa donosi via Bruksela o u- 
chwale Rady ministrów, mocą której wydano 
zarządzenia amnestyjne dla więźniów politycz- 
nych i zniesiono rozporządzenie co do zamknię- 
cia i rozwiązar!a kongregacyj. 


Francuzi zatruwają studnie. 


Metz, 4 sierpnia. 
Pewien lekarz francuski usiłował przy po- 
mocy dwóch przebranych oficerów zatruć stu- 
dnie bakcylami cholery. Ujęto ich i natych- 
miast rozstrzelano, 


Neutralzość Włoch. 


(Tel. c. k. Biura koresp.) 


Rzym, 4 sierpnia. 

Agencya Stefaniego ogłasza uchwałę Rady 
ministrów, podkreślając, że kilka mocarstw 
europejskich znajduje się w stanie wojennym 
i że Włochy z wszystkimi, którzy prowadzą 
wojnę, utrzymują przyjazne «stosunki. 

Uchwała wzywa wszystkich w Królestwie 
włoskiem do przestrzegania okowiązku neu- 
tralności. 


Mobilizacya we Włoszech. 
Rzym, 4 sierpnia. 

Jak donosi Agencya  Stefaniego, powołano 
pod broń pierwszą kategoryę lat popisowych 
z roku 1889 i 1890 armii od 8 bm. począwszy 
i lata popisowe 1889 i 1890 królewskiej mary- 
narki, dalej powołano podoficerów 7 lat popi- 
sowych, marynarzy, palaczy, sterników i ele- 
ktrotechników marynarki i telegraficzny per- 
sonal wybrzeża. 

Zawiadomienie Włoch o wojnie 

niamiecko-rosyjskiej. 
Rzym, 3 sierpnia. 

„Tribuna' donosi, że ambasador niemiecki, 
Flottow, zjawił się wczoraj po południu u mi- 
nistra spraw zagranicznych, San Giuliana, i do- 
niósł mu oficyalnie, że między państwem nie- 
mieckiem a Rosyą nastąpił stan wojenny. San 
Giuliano przyjął do wiadomości doniesienie am- 
basadora i oświadczył, że Włochy odpowiednio 
do ducha i litery trójprzymierza zachowają 
neutralność. Minister dał wyraz swoim uczu- 
ciem wobec Włoch i Austro-Węgier. W spra- 
wie obecnych stosunków między Francyą a pań- 
stwem niemieckiem ambasador nie nie doniósł 
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Apol posła rumużskiego. 
(Telegr. ce. k. Biura koresp) 
Budapeszt, 4 sierpnia. 

Wychodzący w Kronsztadzie dziennik ru- 
muński „Transilvania* ogłasza we wczoraj- 
szym numerze artykuł posła sejmowego dr. 
Teodora Michajlyego do narodu rumuńskiego. 
Dr. Michaelyj wskazuje w tym artykule że za- 
rządzenia wyjątkowe nie pozwalają na odby- 
wanie publicznych i prywatnych zgromadzeń 
o charakterze politycznym podczas trwania o- 
peracyj wojennych. Z tego powodu także ru- 
muński komitet narodowy nie może odbyć za- 
powiedzianego już zgromadzenia. Wobec tego 
dr. Miehajlyj uważa za swój obowiązek zaape- 
lować do narodu rumuńskiego, żyjącego pod 
berłem monarchii habsburgskiej, aby wypełnił 
awój obowiązek chlubnie I złożył sędziwemu 
monarsze ponownie dowody tradycyjnej wier- 
ności I gotowości do ofiar Rumunów, żyjących 
pod berłem Habsburgów. 


Głos rumuński w obronie Austry.i 
Bukareszt, 4 sierpnia. 

W piśmie „Uniwersul* wiceprezydent Izby 
Steare występuje przeciwko manifestacyom 
przeciw monarchii i stwierdza, że manifestanci- 
dziennikarze, którzy się domagają polityki Ru- 
munii przeciw Austryi, nie powinni zapominać, 
że okrzyk przeciw Austryi jest okrzykiem na 
rzecz Rosyi. Steare zapytuje, czy manifestanci 
zdają sobie sprawę z następstw tych manifesta- 
cyj? Ze stanowiska poprawności miedzynaro- 
dowej nie można ich usprawiedliwić, gdyby 
przyszło do wielkiej wojny. Rumunia nie mo- 
że zapominać, dlaczego Rosya specyalnie Ser- 
bii idzie z pomocą. Dzieje się to nie z senty- 
„mentu słowiańskiego, ale z chęci zniszczenia 


Austro-Węgier, w myśl słów jednego rosyjskie- 


go polityka, że droga do Dardanelów prowa- 
dzi przez Wiedeń. Droga ta wiedzie również 
przez ciało Rumunii. Gdy Rosya w wojnie zwy- 
cięży, Rumunia jest Rosyi wydaną na łup. Eu- 
ropa nie będzie miała powodu "rzychodzić Ru- 
munii z pomocą, jeżeli Rosya zechce z Rumunii 


uczynić kilka prowincyj rosyjskich. Rosya kil- 
ka razy chciała podzielić Rumunię i temu zaw- 
sze się Austrya sprzeciwiała, ta Austrya, prze- 
ciwko której dziś odbywają się demonstracye. 
Po stronie Austryi pozostanie samodzielność 
Rumunii nienaruszoną, czy trójprzymierze zwy- 
cięży, czy też nie. Polityka międzynarodowa 
nie może być kierowana uczuciem. Jedność 
Rumunii bez względu na stronnictwa jest je- 
dyną rękojmią dla przyszłości kraju. 


Stan oblężenia w Turcyi. 


(Tel. c. k. Biura koresp.) 


Konstantynopol, 4 sierpnia. 
W eałem państwie zarządzono stan oblęże- 
nia. Okręty handlowe wstrzymały służbę na 
Morzu Czarnem i na morzu Egiejskiem. 


Mobilizacya w Turcyi. 
Konstantynopol, 4 sierpnia, 

Częściowa mobilizacya uchwalona została na 
naradzie ministrów w pałacu. Obwieszczono ją 
już plakatami w Stambule. Od wczoraj wie- 
czorą zaprowadzono cenzurę telegramów za 
granicę. Poczyniono zarządzenia przeciw po- 
drożeniu środków żywności. Ceny cukru i nafty 
poszły w górę. 

Rząd ogłasza, że zachowa się neutralnie i 
zarządzi częściową  mobilizacyę. Ogłoszenie 
mobilizacyjne orzeka, że zgłosić się ma każdy 
żołnierz. Jako pierwszy dzień mobilizacyi wy- 
znaczono poniedziałek. 


Moratoryum w Turcyi. 


Konstantynopol, 4 sierpnia. 
Ogłoszonem będzie jednomiesięczne morato- 
ryum. 


6 nemśralność Grocyi. 
(Tel. c. k. Biura koresp.) 
Ateny, 4 sierpnia. 

Rada ministrów pod przewodnictwem króla 

obradowała nad obecną sytuacyą i uchwaliła 

ze względu na wojnę zachować do dziś prze- 

strzegane stanowisko. Grecya nie wmiesza się 

w konflikt austryacko-serbski. Wydano zakaz 
wywozu złota, bydła, węgla i mąki. 


Kiekilizacya w Szwecył. 


(Tel. c. k. Biura koresp.) 
Sztokholm, 4 sierpnia. 
Minister wojny zarządził dla ochrony nea- 
tralności szwedzkiej mobilizacyę rezerw ł ar- 
mli terytoryalnej na pobrzeżu królestwa i sił 
zbrojnych wyspy Gotland. Zarządzono również 
wcześniejsze powołanie rekrutów, którzy mają 
się stawić w następnym miesiącu. 


Neuiralmość Stanów 


Z;edneczonyci, 
(Telegr. e. k. Biura koresp.) 
Waszyngton, 4 sierpnia, 


Oświadczenie 


czonych jest przygotowane i będzie jutro o- 
głoszone. 


| m 
deam Jaurés. 
(Korespondencya „Nowej Reformy.) 
Paryż, 1 sierpnia. 

(=) W środku niewielkiej dzielnicy dzien- 
ników znajduje się „Café Croissant“ na rogu 
ulic Montmartre i du Croissant. O kilkanaście 
kroków od tej skromnej kawiarni, do której 
uczęszczają przeważnie dziennikarze, znajdu- 
je się redakcya dziennika „Humanité“, założo- 
nego i kierowanego przez Jaurós'a. Redaktoro- 
wie tego pisma po zamknięciu dziennika przy- 
chodzą codziennie do „Café Croissant“, a Jau- 
rés zaglądał tu zawszo na chwilę, ażeby z ni- 
mi porozmawiać. Wezoraj siedział Jaurćs przy 
oknie otwartem owej kawiarni w  zacisznem 
wgłębieniu muru i rozprawiał z dziennikarzami. 
Okno było zasłonięte firanką. Nagle ktoś odchy- 
lił firankę i dał do Jaures'a dwa strzały, które 
go śmiertelnie zraniły w głowę. Jdurćs w kilka 
minut po zamachu umarł. 

Sprawca zamachu iest uczniem szkoły arty- 
stycznej pod nazwą „Ecole du Louvre“, do któ- 
rej uczęszcza młodzież rozmaitych narodów. 
Odmawia on wszelkich wyjaśnień, ale wszystko 
przemawia za tem, że sprawca zamachu jest 
nacvonalistą i działał w imieniu tej partyi, któ- 
ra oddawna miała porachunki z Jaurósem z po- 
wodu jego występów przeciwko wojnie. 

Nie ulega również wątpliwości, że sprawca 
zamachu szedł — jak to mówią — na upatrzo- 
nego. Wiedział, o której porze przychodził Jau- 
rés do swojej kawiarni i gdzie zawo zasiada. 
Odchylił firanizę i równocześnie strzelił. Wido- 
cznie przez pewien czas czynił studya w ka- 
wiarni. 

Nie będziemy się rozpisywać o politycznem 
stanowisku Jaurćs'a, przywódcy zjedneczonych 
socyalistów, gdyż jest ono znane dostatecznie, 
podamy natomiast kilka szczegółów z jego ży- 
cia. 

Jaurós, urodzony d. 8 września 1859 r. w 
Castres, po ukończeniu szkoły średniej uczę- 
szczał w Paryżu do „Eeoie normale“, z której 
wychodzą profesorowie uniwersytetu. Uzy- 
skawszy tam doktorat, został profesorem liceum 
w Albi. Już wtedy ogłosił Jaurós szereg prac 
naukowych. 

Licząc 26 lat życia, zostal wybrany do Izby 
deputowanych, jako jeden z przedstawicieli 
stronnictw mieszczańskich. W roku 1884 stra- 
cił mandat i wtedy oddał się naukowej dzia- 
łalności, przyczem przeszedł do obozu socyali- 
stów. W roku 1893 powrócił do Izby deputo- 
wanych, ale w roku 1900 stracił znowu mat- 
dat. Od roku 1902 zasiadał już nieprzerwanie 
w parlamencie. 


Tylko dla tych palaczy papierosów, którzy 
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neutralności Stanów Zjedno-; 


Ogroinna wytrwałość w pracy pozwalała Jau- 
rćs'owi obok działalności parlamentarnej i po- 
litycznej rozwinąć dzia” Iność agitacyjną. 20- 
torską i dziennikarską. W veczątkach swoje- 
go zawodu politycznego Jaurćs kierował cza- 
sopismem „„Revue Socialiste“, Następnie był re- 
daktorem dziennika „Petite Republique“, a 
naostatek „Humanité“, 

Pod jego kierownictwem wychodziła „Fisto- 
ire socialiste“, w której trzy tomy wyszły z pod 
pióra Jaurćs'a. Wielki szereg artykułów i bro- 
szur napisał Jaurćs w ciągu swej działalności 
publicystycznej, obok tego zaś poczet powa- 
żnych dzieł. 


Panika w Paryżu, 


We czwartek pisemko bulwarowe „,Paris-Midi'*, 
puściło pogłoskę, że Niemcy mobilizują przeciw 
Francyi. W godzinę potem zostało skonfiskowane, 
ale już tymczasem owładła mieszkańcami panika. 
Nieznajomi zatrzymywali na ulicy nieznajomych, 
zaczytanych w gazecie i pytali zduszonym z prze- 
rażenia głosem: „Panie, panie, ezy to prawda, że 
wojnę wypowiedziano?'* 

Na giełdzie zabrano stos numerów kłamliwego 
świstka, podpalono go z oburzenia. Tymczasem 
pogłoska wywołała skutki. Rozległo się hasło: 
„Niemcy idą!“ Na przedmieściach oblęgano handle 
delikatesów i pieczywa, które w kilka godzin po 
wysokiej cenie pozbyły się swoieh zapasów. Oprócz 
odroczenia likwidacyi na ultimo, które równa się 
niemal moratoryum, drugim finansowym sympto- 
mem chwili było nagie zniknięcie środków wypła- 
ty. Nikt nie chciał zmieniać banknotu nawet 50 
frankowego. W sklepach stali klienci dostawali to- 
war tylko na kredyt, nieznajomym dawano go 
tylko wtedy, gdy mieli dokładnie całą kwotę kupna 
bez reszty przy sobie. Nawet na pocztach wzdra- 
gano się zmieniać banknoty. Kto nie zaopatrzył 
sią w drobną monetę, nie mógł kupić ani marki, 
ani przekazu pocztowego. Wieiu bankierów zam- 
knęło banki, aby nie mieć do czynienia ze swoją 
starą klientelą. W wielu kantorach wymiany nie 
zmieniano zagranicznych banknotów na złoto. Bank 
Francuski był oblężony, ludzie godzinami czekali 
na swoją kolej, aby się zasilić szczupłymi zapasami 
zlota, którego jednak wydawano bardzo mało, ną- 
tomiast srebro wydawano chętnie. 

Przeciw redakcyi „„Paris-Midi* wdrożono Śledztwo 
kure, które jednak będzie umorzone, gdyż wy- 
dawca, p. Valette, wykazał swoją dobrą wiarę, zre- 
sztą dziś to doniesienie, wonczas przedwczesne, 
już się sprawdziło. 

Francuzi, pomimo swego bogactwa. są narodem 
naijprzystępniejszym dla pezłochów finansowych. 
Ponadto panika ta tłamaczy się jeszcze statutem 
Banku Francuskiego. Obieg not dziś zbliżył się 
już do statutowego maximum, w ostatnim tyg- 
dniu wzrósł na 771 milionów, a ilość not niepo- 
krytych wynosi prawie 2 miliardy. Nikt jednak nie 
wątpi we Francyi, że w chwili nicbezpieczeństwa 
prawo Ranku do wydawania not będzie rozszerzo- 
ne. Przeciętny Francuz jednak przypuszcza, że ban- 
knoty banku, który ma w swoich piwnicach 4 i 
trzy ćwierci miliarda w metalu, mogą podczas woj- 
ny pozostać zadrukowanym papierem bez wartości. 
Jak za czasów wielkiej rewolucyi chowa się wszel- 
ki metał. Bogaty Paryż nagle jakby zubożał. Rent- 
jerzy z kół małomieszczańskich — a we Francyi 
jest powszechnym ideałem być rentyerem — wpa- 
dli w trans — trwogi-o bezpieczeństwo rent. We 
Francyi zaś renta jest świętością. Świętokradcze 
gabinety, które ją chciały obciążyć podatkiem, mu- 
siały ginąć. Wszyscy mowcy polityczni, gdy prze- 
mawiają do wyborców, posługują się jako stałym 
frazesem „patryotycznem* zapewnieniem, że renta 
pracującego obywatela musi pozostać nienaru- 
szonĄ. 

Bank Francuski, chcąc pomnożyć środki obiegowe 
z końcem lipea puścił znaczny zapas banknotów 
dwudziesto — i pięciofrankowych, które od roku 
1871 prawie zupełnie znikły z obiegu, a gdy się 
czasem wynurzały, uważane były za taką rzadkość, 
że nabywałi je — kolekcyonerzy. 


M Administtrcgi „N. Reformy“. 


Prosimy P. T. Prenumeratorów, aby 
najdalej do dnia 5 b. m. wnieśli 
przedziatę, 
gdyż z powodu niezwykłych warunków 
wydawania dziennika, z dniem 6 b. m. 
musielibyśmy wstrzymać wysyłkę na- 
szego pisma. 


KRONIKA. 


Kraków, 4 sierpnia. 

Kraków przeżywa dni niezwykłego ożywie- 
nia. Wszystkie wiadomości, nadchodzące do 
dzienników, są przedmiotem niezwykle ożywio- 
nej dyskusyi politycznej, strategicznej, takty- 
cznej i jakiej kto chce. 

Oczywiście sensacyą dnia były postępy ar- 
mii niemieckiej, bombardowanie  Libawy, 
wreszcie zajęcie Częstochowy i Kalisza przez 
Niemców, o czem doniosła „Nowa Reforma“ 
koło godziny 7 wieczór w osobnym dodatku, 
rozchwytywanym w jednej chwili przez pu- 
bliczność. Wiadomość o zajęciu Będzina na- 
deszła już późno w nocy. 

Jak zwykle w sytuacyach, tak niezwykłych 
i gorączkowych, jak obecna, wytwarza się 
wśród publiczności pewne zdenerwowanie i 
nastrój podniecony. Potęguje to usposobienie 
wyzysk z jednej, Jlekkomyślność z drugiej stro- 
ny. Dotyczy to rozchwytywania drobnej zdaw- 
kowej monety, wyławianej formalnie przez ja- 
kieś zbrodnicze lub zdenerwowane ręce. Filia 
Banku austro-węgierskiego nie może nasycić 
sztucznie podsycanego głodu drobnej monety. 
Mamy nadzieję, że zacznie się ona wydobywać 
jeźli nie dobrowolnie, to pod przymusem kar- 
nym. 

Na razie nie mamy dość słów, celem uspoko- 
jenia tych, którzy o brak brzęczącej monety się 
obawiają i wytwarzają takie sytuacye, że skle- 
py, w towar obficie zaopatrzone, muszą zamy- 
kać drzwi, nie mogąc wydawać drobnej mo- 
nety na towary zakupione. 

Wiele z tych objawów policzyć należy na 
karb pewnego podniecenia, właściwego wszę- 
dzie i zawsze, w podobnych, jak obecne, oko- 
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lilcznościach. Objawem tego podniecenia jest u 
nas także niebywały napływ publiczności do 
Kawiarń. bandelkńw | ręztauracyj. Stali miesz- 
kańcy Krakowa, którzy zwykle jadają w do- 
mu, terąz przypuszczają ataki do bufetów han- 
delkowych, bo się im zdaje, że ich głód trawi 
i pali pragnienie, — gdy inni znowu chcą się 
przekonać, czy „jeszcze* dostanie co zjeść... 
a Restauratorzy krakowscy, kawiarze i właści- 
ciele handłów zdają cgzamin z zawodowego 
wyszkolenia. Tysiące ludzi zostaje obsłużo- 
nych, każdy zaspokoi głód i pragnienie. 

Sądzimy, że to chwilowe zdenerwowanie, nie 
pozbawione zresztą, jak każda rzecz najpoważ- 
niejsza, pewnych humorystycznych akcentów, 
minie szybko, i Kraków zachowa właściwą so- 
bie powagę i rozwagę, cechującą go we wszel- 
kich sytuacyach i momentach. 


O żywność dla mieszkańców m. Krakowa. Ze 
strony kompetentnej dowiadujemy się, że już w 
obecnej chwili byłoby wskazanem, ażeby, ze 
względu na pewne trudności w dowozie środków 
spożywczych do miasta, pewna kategorya tutej- 
szych mieszkańców, nie związanych ściśle z mia- 
stem ani interesami zawodowemi, ani węzłami ro- 
dzinnemi, już teraz opuściła obręb twierdzy. 

Zrozumiałą jest rzeczą, że mieszkańcy Krako- 
wa w obecnej sytuacyi, na wszelkie ewentualno- 
ści pragną zaopatrzyć się w niezbędne środki po- 
żywienia przedewszystkiem dla uniknięcia lichwy 
żywnościowej. Atoli władze ze swojej strony do- 
kładają starań, wskazanych przepisami odnośnej 
ustawy, aby z całą energią zapobiedz lichwie ży- 
wnościowej i ukrywaniu towarów. Jak już wiado- 
mo z zarządzeń kolejowych, do Krakowa będą 
wysyłane specyalne pociągi z artykułami żywno- 
ści, nawet w czasie mobilizacyi, 

W sprawie pobytu obcych poddanych w Krako- 
wie. Jak się dowiadujemy, obcy poddani naro- 
dowości polskiej, którzy od dłuższego czasu w Kra- 
kowie pozostają, a nie wchodzili w kolizyq z tutej. 
szemi władzami, będą mogli nadal pozostać w mie- 
ście, o ile zechcą. Ci zaś obcy poddani, którzy 
mieszkają tutaj dopiero krótki czas, będą mogli 
pozostać w Krakowie jedynie za specyalnem ze- 
zwoleniem dyrekcyi polieyi, do której w tej mie- 
rze zwrócić się muszą z pisemu4 prośbą z załącze- 
niem dowodów tożsamości. Prośby należy wnosić 
przez dziennik podawczy. 

Ostrzeżenie, Wczoraj rozlepiono na murach na- 
szego miasta ponowne ostrzeżenie namiestnika 
z powodu pogłosek, iż w razie wojny papierowe 
pieniądze nie będą miały wartości. Ostrzeżenie to 
zaopatrzył prezydent m., dr Leo, następującem ob- 
wieszcez”ziem: 

Podając pówyższe obwieszczenie do publicznej 
wiadomości, wzywam wszystkich mieszkańców 
miasta Krakowa, a w szczególności kupców, prze- 
kupniów, rękodzielników, restauratorów, szynkarzy 
i trafikantów, by nie dawali wiary oszukańczym 
pogłoskom o bezwartości pieniędzy papierowych 
i by podobne wieści odpierali z całą stanowczo- 
ścią, donosząc władzy o każdem przekroczeniu ce- 
lem surowego ukarania. 

Przestrzegam, że wszyscy, którzy inaczej będą 
postępować, przypiszą sobie sami zgubne następ- 
stwa, gdyż władza zdecydowana jest do wystąpie- 
nia z całą surowością. 

W obecnej ciężkiej sytuacyi winniśmy zacho- 
wywać trzeźwość umysłu i spokój, który jest ce- 
chbą dojrzałego społeczeństwa, a zarazem pomagać 
sobie wzajemnie w poczuciu solidarności obywa- 
telskiej i społecznej. 

Materyały budowlane dla wojska. Magistrat 
krakowski ogłosił wczoraj następujące obwiesz- 
czenie: Podaje się du publicznej wiadomości, że 
po myśli paragrafu 24 ustawy z dnia 26 grudnia 
1912 roku dz. u. p. Nr. 236, dotyczącej świadczeń 
wojennych, wszelkie materyały budowlane, znaj 
dujące się w obrębie twierdzy Krakowa, bez 
względu na miejsce, na którem materyały te zło- 
żono (na kolei, na galarach lub na statkach), win- 
ny być do wyłącznego i nieograniczonego użyt- 
ku c. i k. Komendzie twierdzy, wzgiędnie e. i k. 
Dyrekcyi Inżynieryi wojskowej w Krakowie od- 
dane. 

Wszelkie zatem materyały budowlane w obrę- 
bie twierdzy Krakowa zostają z dniem dzisiejszym 
zajęte dla wyłącznej dyspozycyi c. i k. Zarządu 
wojskow., za odszkodowaniem, które wyznaczo- 
nem będzie w drodze ugody, względnie o3zaco- 
wania. 

Wszystkie zatem materyały budowlane należy 
na żądanie organów ¢. i k. Zarządu wojskowego 
tymże bezzwłocznie do dyspozycyi oddać. 

Ciągnienie losów. Z Wiednia donoszą: Przy 
ciągnieniu losów tureckich w Konstantynopolu pa- 
dła główna wygrana w kwocie 400.000 franków 
ua Nr. 1,734.718, 30.000 K wygrał Nr. 243.518. 

Przy ciągnieniu losów włoskiego Czerwonego 
Krzyża z roku 1885 padła główna wygrana w kwo- 
cie 15.000 lirów na los serya 1913 Nr. 24. 

Dła rodzin powołanych pod broń. Krakowska 
izraelicka Gmina wyznaniowa wyasygnowała ze 
swych funduszów na cele opieki nad rodzinami 
powołanych pod broń na razie kwotę 1.000 K, a 
zarazem oddała w swym szpitalu do dyspozycyi 
potrzebne ubikacye na umieszczenie 10 rannych 
żołnierzy. 

Samobójstwo. Wczoraj około godz. 2 po połu- 
dniu pod pociąg, idący do Kocmyrzowa, w okoli- 
cy rzeźni miejskiej, rzucił się jakiś człowiek. Uło- 
żył się on tak na szynach, że koła pociągu odcię- 
ły mu głowę od tułowia. Jak się z papierów oka- 
zało, był to 35-letni Kuna Griinbaum, rodem z 
Królestwa. Był on robotnikiem w fabryce mydła 
Kleinkopfa na Grzegórzkach. Po południu wyje- 
chał, jak zwykle, z wózkiem fabrycznym na mia- 
sto; wózek ten postawił obok szyn, gdy dokony- 
wał samobójczego zamachu. Przyczyna samobój- 
stwa nieznana. 

Włamanie. Do mieszkania Mateusza Feuera, za- 
mieszkałego przy ul. Jagiellońskiej pod 1. 7, wła- 
mali się onegdaj po południu złodzieje przy pomo- 
cy wytrychów i skradli szereg kosztownych przed- 
miotów, jak koiczyki, pieścionki i t. d. Szkoda wy- 
nosi około 900 koron. Złodziei nie zauważył nikt 
w kamienicy. 

Aresztowanie włamywacza. Onegdaj po połu- 
dniu włamał się przy pomocy wytrychów do za- 
mkniętego mieszkania pewnego majora obrony kra- 
jowej przy ul. Sobieskiego niejaki Maksymilian Ja- 
siński, liczący 26 lat, którego protokóły policyjne 
określają: bez zajęcia, bez mieszkania, notowa- 
ny, karany. 

Jasiński zakradłszy się do próżnego mieszkania, 
zabrał pierścionki, zegarek, kolczyki i t. d. Gdy 
z łupem wychodził, spostrzegł go pewien ułan i pu- 
ścił się za nin w pogoń. Na ulicy Sobieskiego u- 
dało się ulanowi i policyantowi przytrzymać wła- 
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mywacza, który tymczasem dobył nóż i usiłował 
się bronić. Policyant jednak ubezwładnił rzezimie-* 
szka Powsiało ogromne zbiegowisko, gdyż roze-. 
ia a, yogtoska, że aresztowano szpiega wojsko- 
wego, przy którym znaleziono rozmaite kompromi- 
tujące papiery. Tłum chciał po prostu zlynczować 
owego włamywacza, i tylko z wielkim trudem uda- 
ło się go obronić przed ciosami publiczności. Po- 
licyanci wsadzili wreszcie Jasińskiego do dorożki 
i odwieźli do aresztów pod telegrafem. 

Jest to zawodowy wiamywacz, który już parę 
razy odsiadywał karę więzienną za zbrodnię kra- 
dzieży , szpiegiem jednak, jak mówiono, nie był ni- 
gdy. Odebrano od niego kilka wytrychów i parą 
złotych zegarków. 

Wypadek tramwajowy. Wczoraj na zbiegu ul. 
Miodowej i Starowiślnej tramwaj potrącił silnie 
62-letniego Michała Olszewskiego, stolarza, i prze- 
wrócił go na bruk. Odniósł on dość ciężkie obra- 
żenia na całem ciele. 

Nagły zgon. Wczoraj popołudniu w mieszkaniu 
swem przy ul. Podbrzezie zasłabł na udar serca; 
60-letni Abraham Spitzglass. Lekarz pogotowia, 
zawezwany do chorego, mógł już tylko skonsta- 
tować zgon. 

Wybuch naboju. Wczoraj na ul. Kątowej na 
Krowodrzy 9-letni chłopiec, Jaś Pałka, syn kole- 
jarza, bawił się nabojem browningowym. Manipu- 
lował z nim tak nieszczęśliwie, że nabój wybuchł 
i poszarpał okropnie biednemu chłopczynie całą 
dłoń, odrywając mu palec. Opatrzyło mu rany Po- 
gotowie. 

Zatrucie gazem. Wczoraj wezwano pogotowia 
na ul. św. Gertrudy 19, do mieszkania niejakiej p. 
Emmy Forzimer, staruszki 65-lctniej, która ulegla 
zatruciu gazem świetlnym. Jak się okazało, pękła 
rura gazowa w jej pokoju; od wydobywającego 
się gazu staruszka utraciła przytomność. Ratunek 
był spóźniony, staruszki nie można było nawet 
przywrócić do przytomności i wkrótce po przybya 
ciu pogotowia zmarła. 

Zraniony przy pracy. Monterowi w elektrowni 
miejskiej, 26-lerniemu Tomaszowi Kopscha, przy 
pracy ciężki młot spadł na rękę i zranił ją ciężko. 
Opatrzyło go pogotowie ratunkowe. 

Nowy Sącz, 2 sierpnia. (Manifestacye. — Czer- 
wony krzyż i kursa samarytańskie. — Ujęcie 
sprawców usiłowanego wysadzenia mostu.) Mani- 
festacyjne posiedzenie Rady miejskiej odbyło się 
onegdaj wieczorem. Po odczytaniu manifestu ce- 
sarskiego i wzniesieniu okrzyku na cześć cesarza, 
uchwaliła Rada 500 K na rzecz Czerwonego 
krzyża, zaś radni zebrali między sobą 350 K na 
rzecz rodzin powołanych rezerwistów. 

Następnego dnia ogłosił magistrat odezwę, wzy- 
wającą do wpisywania się do Czerwonego krzyża, 
zaś „Sokół* zainicyował kursa samarytańskie dla 
pań. 

Wedle pewnych wiadomości, ujęto już sprawa 
ców usiłowanego wysadzenia mostu kolejowega 
na Krzywonce w okolicy Muszyny. Mają to być 
chłopi moskalofiłe z Tylicza obok Krynicy. 


że świata. 


Libawa, o której bombardowaniu przez statek 
niemiecki donieśliśmy, jest portem na wybrzeżu 
Kurlandyi, położonym najbliżej granicy pruskiej, 
jest bowiem w prostej linii oddałona zaledwie 10 
mii od Kłajpedy (Memel), a 8 mil od żmudzkiej Po- 
łągi. Libawa liczy 65.000 mieszkańców, a ponie- 
waż posiada port dobry, zimą rzadko tylko zama- 
rznjący, stała się w ostatnich latach ważnym por- 
tem wojennym. 

Hydroplanem ponad morze Północne. Norweski 
lotnik, Trygge Gran, przeleciał hydroplanem pos 
nad morzem  Północnem w pięciu godzinach. 
Wzleciał w Crudenbae koło Aberdeen w Szkocyi 
o 1 po południu i wylądował o 6 wieczór koło Sta 
vanger na zachodniopołudniowem wybrzeżu Nor: 
wegii. Podróż ta odbyła się na przestrzeni 50 km; 
jest to najświetniejszy z dotychczas wykonanych 
lotów ponadmorskich. 

4129 studentek w Niemczech. Liczba kobiet, u 
częszczających do 21 uniwersytetów w Niem- 
czech, wzrosła tego lata na 4129, podczas, gdy 
zeszłego roku o tym czasie wynosiła 3436. Ten 
roczny przyrost 693 studentek przewyższa przy- 
rost słuchaczy mężczyzn, który wynosił tylko 300. 
Najwięcej studentek zapisuje się na filozofię, mia 
nowicie 2124 (w r. z. 1791), potem na medycynę 
(974 a w r. z. 790), dalej na nauki przyrodnicze 
i matematykę (761 i 659), na wydział rolniczy 132, 
na prawa 57, na dentystykę 51, na ewangelicką 
teologię 16, na farmacyę 14. Najwięcej kobiet, bo 
842 studyuje w Berlinie, po nim idzie Monachium 
z cyfrą 470. Słuchaczek nadzwyczajnych zapisa- 
ło się 985, tak, że właściwie ogólna liczba stu- 
dentek wynosi 5114. 

Koszta światowej wojny. Angiciski publicysta, 
Edgar Crammond, ogłosił w „Quarterly Reviev* in- 
teresujący artykuł o kosztach światowej wojny. 
Na wstępie omawia, jakie ofiary pochłonęły woj- 
ny w ostatniej dobie. Straty Francyi w r. 1871 
w zabitych, pojmanych i rannych wynosiły 21.500 
oficerów, 702.000 żołnierzy. W pieniądzach kos 
sztowała ta wojna Francyę 1,300,000.000 K. Wy- 
datki Niemiec na wojnę wyniosły 1.850,000.000 K. 
W ludziach stracili Niemcy 6.247 oficerów 1 
123.600 żołnierzy. 

Wojna boerska, trwająca 31 miesięcy, pozbawiła 
Anglię 44.7000 żołnierzy oraz 5,060,000.000 K. 

Japończycy stracili w wojnie z Rosyą 135.000. 
żołnierzy, koszta wojny wyniosły 4,470,000.000 K. 
Rosya straciła w tej wojnie 350.000 żołnierzy: w 
tej liczbie są już wymienieni zabici, ranni i poj: 
mani w niewolę. Wydatki, które poniosła w tej 
wcjnie Rosya, wyniosły około półósma miliarda ko: 
ron. 

Crammond oblicza, że ogólne koszta Światowej 
wojny, trwającej jeden rok, wyniosłyby pół trzy: 
nasta miliarda koron. 


Dla rodzin żołnierzy, powołanych pod broń, 
ziożyli pp.: Ingardenowie 50 K, H. Z. 5K 62 h, 
Anna Rcjowicz 1 K, R. Olejarzowa 50 h. 

Na Czerwony Krzyż złożył M. K. 3 K, zebra: 
ne na wieczorku pożegnalrym. 


Kalendarz wojenny. 


23 lipca: Wręczenie austro-węgierskiego ultima- 
tum rządowi serbskiemu w Belgradzie. 

25 lipca: Mobilizacya w Serbii. Niedostateczna 
odpowiedź rządu serbskiego. Zerwanie stosunków 
dyplomatycznych. Częściowa mobilizacya w Austro 
Węgrzech. : 

26 lipca» Dostarczenie paszportu serbskiemu po 
słowi w Wiedniu, Jovanowiczowi. 

28 lipca: Wypowiedzenie wojny Serbii przę 
Austro-Węgry. Manifest cesarza do ludów w At 
stryi. 


chetnie codziennie parę halerzy wigcej wydadzą: 
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1 Wtorek, 4 Sierpnia 1914. 


29 lipca: Wysadzenie mostu między Belgradem 
a Zemuniem. Ostrzeliwanie Beigradu. 

31 lipca: Ogólna mobilizacya w Austro-Węgrzech 
z powoda mobilizacy! Rosyi. Zaprowadzenie pogo- 
'towia wojennego w Niemczech. Ultimatum Niemiec 
do Rosji, 

31 lipca: Ogólna mobilizacya w Niemczech. 

1 sierpnia: Częściowa mobilizacya we Francyi. 

3 sierpnia: Zajęcie przez wojska niemieckie Kali- 


' sza, Częstochowy i Będzina. 


, B GABRYELSKA Pałac Sniskł, 
KRAKÓW. Wynajmuje i sprzedaje pierwszo- 
"rzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmonie 
i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet dwu- 
t dziestomiesięczne. Instrumenty używane od cen 
najniższych. Wystawa obrazów. Wstęp wolny. 


Wojny Rosyi z Niemcami 
i Austryą. 


Pomimo, że wiek XIX był świadkiem całego 
„szeregu strasznych wojen, w których brały u- 
dział wszystkie niemal państwa europejskie, po- 
między stronami, dziś ze sobą wojnę prowadzą- 
cemi, od lat 100 przeszło nie doszło do starcia. 
Rosya i Prusy ostatni raz toczyły ze sobą 
walkę podczas wojny siedmioletniej (1756 do 
1768). Widownią tej walki były Prusy Wscho- 
dnie, do których wkroczyli Rosyanie, głównemi 
zaś epizodami tej walki — bitwy pod Ross- 
bach, Zorndorf i Kunnersdorf. W ciągu 7 lat 
trwania tej europejskiej wojny, stosunek Ro- 
syi do Prus ulegał kilka razy zmianie, zale- 
żnie od osoby panującego w Rosyi, gdyż panu- 
jący rosyjscy kierowali się w swej polityce ze- 
wnętrznej osobistemi animozyami, a nie wzglę- 
dami na dobro własnego państwa. Tak więc 
caryca Elżbieta prowadziła wojnę z Frydery- 
kiemlI, którego nienawidziła, car Piotr HI, wiel- 
biciel Fryderyka, zawarł z nim sojusz po wstą- 
pieniu na tron w roku 1761 i wojskom swym, 
znajdującym się w Prusach, rozkazał się po- 
łączyć z wojskami Fryderyka. Wreszcie Kata- 
rzyna I, obiąwszy tron w roku 1762, po za- 


mordowaniu swego męża, ogłosiła neutralność 
w wojnie i wycofała armię rosyjską z powro- 
tem do Rosyi. 

W roku 1812 formalnie Prusy prowadziły 
wojnę z Rosyą, lecz czyniły to zmuszone, na 
podstawie traktatu, wiążącego ich z Napoleo- 
nem, i skorzystały z niepowodzeń Napoloona, 
aby połączyć się z Rosyą i broń swoją przeciw 
niemu zwrócić. Odtąd panuje przyjażń pomię- 
dzy Rosyą a Prusami. Prusy zajmują życzliwe 
stanowisko względem Rosyi podczas powstań 
1830 i1863. Rosya przez życzliwą neutralność 
ułatwia Prusom zwycięstwo nad Francyą w r. 
1870. Po kongresie berlińskim dopiero dawna 
przyjaźń ulega pewnemu oziębieniu, ponieważ 
Bismack przyczynia się do okrojenia zdobyczy 
Rosyi i zależnych od niej państw bałkańskich, 
nie chcąc dopuścić do hegemonii Rosyi na Bał- 
kanie, jako grożącej europejskiemu pokojowi. 

Z Austryą Rosya faktycznie nigdy nie pro- 
wadziła wojny. Udział Rosyi w wojnie z Au- 
stryą w roku 1809 był fikcyjny, a jej postępo- 
wanie zgoła dwuznaczne. Pomimo tego, Rosya 
zażądała dla siebie terytoryalnych zdobyczy, 
nie przelawzsy kropli krwi i nie straciwszy a- 
ni jednego żołnierza, otrzymała kraj Tarno- 
polski, którym rządziła w ciągu lat 6 (1809— 
1815), poczem na mocy uchwały kongresu wie- 
deńskiego zmuszona została do zwrócenia go 
Austryi. Jakie to były rządy, świadczy o tem 
okoliczność, że na eałem terytoryum kraju 
Tarnopolskiego nie było w chwili jego zwrotu 
Austryi ani jednej szkoły. Według raportów 
urzędników austryackich, przesłanych do Wie- 
dnia po ponownem objęciu kraju w posiadanie, 
nie było w kraju Tarnopolskim żadnych norm 
prawnych, lecz pan Theyls, wielkorządca ro- 
syjski w tym kraju, był kodeksem cywilnym i 
karnym w jednej osobie. | 

W kampanii napoleońskiej 1812 roku Au- 
strya brała udział, wysyłając, w myśl traktatu 
z Napoleonem, korpus pomocniczy przeciw Ro- 
syi, lecz jego działalność miała takisam cha- 
rakter, jak działalność korpusu pomocniczego 
pruskiego. 

W roku 1815 „sojusz trzch cesarzy“ na dłu- 
go uniemożliwił wybuch wojny między trzema 
największemi monarchiami Europy. 


Wybuch 


wojny 


(Telegr. c. k. Biura koresp.) 


Wiargnięcie wojsk francuskich na 


t 


Biuro Wolffa donosi: 


terytoryum nien 


zieckie. 


Berlin, 4 sierpnia. 


Podczas gdy jeszcze ani jeden żołnierz niemiecki nie znajduje się 
na terenie francuskim, wedle urzędowych wiadomości. Francuzi przed 
wypowiedzeniem wojny całemi kempaniami przekroczyli granicę niemie- 
cką Ì obsadzili miejscowości Gottesthal, Metzeral, Markirch I Schlucht- 
pass. Nadto ze strony francuskiej popełniono złamanie neutralności przez 
to, że lotnicy franeuscy w wielkiej liczbie ponad Belgią i Holandyą prze- 


lecieli do Niemiec. 


Oiicyalmne wypowiedzenie 
woejmny. 


pat. SIL Ainii 1d 


Berlin, 4 sierpnia. 
Depesza nadana wczoraj o godz. 7 wieczór. 
Urzędowy komunikat oświadcza: 

Dotychczas wojska niemieckie, stosując się 
do danych im rozkazów, nie przekroczyły gra- 
nicy francuskiej. Natomiast od wezorzj bez 
wypowiedzenia wojny zaczepiają francuskie 
wojska nasze straże graniczne. Pomimo, że 
rząd francuski jeszcze przed kilku dniami za- 

, dowiedział, że będzie szanował dziesięciokilo- 

metrową strefę niecbsadzoną, wojska francu- 


niemiecką. Kompanie francuskie jeszcze od 
wczoraj zatrzymują w swym ręku niemieckie 
miejscowości. Lotnicy rzucają bomby, przy- 
bywając od wczoraj do Badenii i Bawaryi a 
także ponad Belgią do Nadrenii, łamiąc neu- 
tralność Belgii i próbują niszczyć koleje. 
Francya tym sposobem rozpoczęła przeciw 
nam atak i sprowadziła stan wojenny. Wzgląd 
na bezpieczeństwo państwa zmusza mas do 0- 
brony. Cesarz wydał odpowiednie rozkazy. 
eaa ambasador w Paryżu otrzymał po- 


skie w różnych punktach przekroczyły granicę |Icenie zażądanią swoich paszportów. 


d a r A a 


i Ostrzeżenie przed fałszy- 
wemi pogioskami. 


sa (Tel. c. k. Biura koresp.) 
Wiedeń, 4 sierpnia. 


Mimo, iż wobec ogólnej sytuacyi nie można 
chwilowo liczyć na nowiny z placu wojny, to 
nawet skonstatowanie, że nic się nie stało, bę- 

t dzie codziennie dwukrotnie z urzędowej stro- 
ay ogłaszane, aby uniknąć nawet pozoru, ja- 
koby zrozumiała ciekawość szerokiej publicz- 
tości nie znalazła koniecznego uwzględnienia. 

W czasach tak wielkiego naprężenia może 
początkowy powolny bieg wydarzeń, nawet 
tygodniami, nie zgadzać się z nadziejami i cier- 
pliwością ludności i skłaniać do wiary w po- 
toski. Ale zdrowy rozsądek musi w wieku o- 

' jólnego wykształcenia ludowego każdemu po- 
wiedzieć, że rozmaite rzekomo z „powołanych 
ust“ lub „od specyalnie wysoko postawionego 
miejsca“ pochodzące opowiadania, nie zasłu- 
gują na wiarę. Idąc za głosem rozsądku, nikt 
nie pójdzie na lep każdemu rozsiewaczowi 
plotek. 

Niezaprzeczenie ściśle przeprowadzona cen- 
tura w czasach wojennych popiera łatwowier- 
ność,ale niemożna dość często powtarzać ,że cen- 
zura ta odnosi się tylko do ogłaszania przygo- 
towawczych zarządzeń wojskowych, podczas 
gdy wiadomości o wypadkach, które rzeczywi- 


| 


i 


prawdą podawane, chociażby przytoczenie 
wojsk, któret braly udział w nich, nie było je- 
szcze możliwem. 


Urzędowa wiadomość z placu boiu. 
Wiedeń, 4 sierpnia. 
Na serbskim placu wojny wczoraj nie nie za- 
szło zasługującego na wzmiankę, 


Zbieranie sił odbywa się gładko, bez starć i 
płanowo. 


0 cudzoziemców w Belgradzie. 
Sofia, 4 sierpnia. 
Agencya bułgarska donosi z Niszu: Zastęp- 
cy wszystkich mocarstw, z wyjątkiem Rosyi, 
przedsięwzięli wczoraj u rządu krok z prośbą, 
aby pozostałym w Belgradzie cudzoziemcom 
pozwolono miasto opuścić. Zastępcy telegrafo- 
wali do swych rządów, aby analogiczne kroki 
przedsięwzięły w Wiedniu i oświadezyty się za 
tem, by członkowie zagranicznej kolonii zosta- 
li przeniesieni na pokład jednego parowca i 
przewiezieni na brzeg węgierski. 


Otruniczeniu Intormatyj wojennych. 


(Tel. e. k. Biura koresp.) 
Wiedeń, 4 sierpnia. 
„Wiener Zeitung“ ogłasza cesarskie rozpo- 


ście miały miejsce, przynajmniej w swej isto- rządzenie, według którego zakazuje się ogłasza- 
cie, natychmiast będą publiczności zgodnie z nia drukiem wiadomości, dotyczących uzbrojo- 


dia Królestwa. Gaiicyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem 
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NOWA RErLORMA. 


nej siły niemieckiego państwa. Wyjątek sta- 
nowią wiadomości, ogłszane przez e. k. Biuro 
|Korespondencvine, przez pisma oficyalne, lub 
ogłaszane za zezwoleniem prasowej kwatery 
wojennej c. i k. komendy naczelnej albo Biura 
prasowego ministerstwa wojny. 


podziękowanie nemlestnikowi Galicyi, 
(Tel. e. k. Biura koresp.) 
Wiedeń, 4 sierpnia. 

Cesarz nadesłał na ręce namiestnika Kory- 
towskiego pismo, w którem dziękuje miastu 
Lwowowi za objawy patryotyzmu. Namiestnik 
zawiadomił prezydenta miasta o treści tego pi- 
sma. 


Wstrzymanie ruchu 
osobowego. 


(Telegr. C. E. Biura Koresp.) 
Wiedeń, 4 sierpnia. 

Powtórnie zwraca się uwagę, że z powodu 
zarządzonej powszechnej mobilizacyi cały 
ruch podróżnych na liniach głównych i znacz- 
niejszych pobocznych e. k. kolei państwowych 
austryackich o 12-tej w nocy ze Środy 5 bm. 
na 6-go sierpnia zupełnie będzie wstrzymany. 
Pozostaje więc dla podróżnych cywilnych je- 
szcze wtorek 4 sierpnia i Środa 5 sierpnia. 

Cel podróży musi być bezwarunkowo do pół- 
nocy z 5-go na 6-go sierpnia osiągnięty, w 
przeciwnym razie grozi podróżnym niebezpie- 
czeństwo, że na jednej z pobocznych stacyi 
będą wysadzeni. 


Austryacki zastępca trone 


w Budapeszcie. 


(Telegr. c. k. Biura koresp.) 
Budapeszt, 4 siąrpnia. ~ 
Prezydent Sejmu węgierskiego, Bevethy, i 
prezydent gabinetu, hr. Tisza, przyjęci byli 
przez arcyksięcia Karola Franciszka Józefa. 
któremu. jak i jego małżonce urządzono przed- 
tem wielkie owacye. Arcyksiążę przyrzekł, iż 
przy najbliższej snogobności przybędzie na dłuż- 
szy czas do Węgier. 
Arcyksiążę Karol Franciszek Józef dokonał 
wczoraj inspekcyi w koszarach budapeszteń- 
skich i wyraził swe zadowolenie. 


6 neatrażność Anglii. 
(Tel. „N. Ref.") 
Wiedeń, 4 sierpnia. 

„Wiener Ztg.* w nadzwyczajnem wydaniu 
wczorajszem donosi: 

Grono dziennikarzy angielskich, zajętych 
stale w Austryi, wystosowało na ręce Greya 
depeszę, w której oświadczają, że wobec prze- 
silenia, zagrażającego pokojowi Europy, uczu- 
cia ich łączą się z ludami monarchii austro- 
węgierskiej, oraz, że żywią nadzieję, że An- 
glia zachowa neutralność, Wskazują przytem 
na dowody nadzwyczajnej przyjaźni, jaką ce- 
sarz Franciszek Józef okazał swego czasu An- 
glii w czasie wojny z Burami. 


Banki i giełdy wobec wojny. 


(Tel. c. k. Biura koresp.) 


Wiedeń, 4 sierpnia. 
W porozumieniu z rządem prezydyum gieł- 
dy produktów zarządziło z dniem wezorajszym 
ponowne otwarcie giełdy produktów. 


Wiedeń, 4 sierpnia. 
Wczoraj odbyła się konferencya banków 


wiedeńskich, która przedewszystkiem zajmo- 
wała się przeprowadzeniem postanowień, wy- 


danych przez wiedeńską Izbę giełdową z oka- I 
jak |f 


zyi ultimo. Wskazano na to, że banki, 
przedtem, tak i nadal odnoszą się przychylnie 
do publiczności, mającej wkładki i wierzycieli 
conto corrente, naturalnie z założeniem, że in- 


stytucye bankowe wiedeńskie zaopatrzone zo- jg 


staną w konieczne pieniądze przez Bank au- 
stro-węgierski. 
Budapeszt, 4 sierpnia. 


Rada giełdowa postanowiła na wcezorajszem ; 
posiedzeniu anulować ustanowiony na dzień 4 |] 


sierpnia dzień płatności. Zobowiązania płatno- 


ści ze względu na moratoryum, które tymcza- || 


sem weszło w życie, nie mają być wyrównane. 


Z tego samego powodu pozostała bezprzedmio- |$ 


tową uchwała powzięta dnia 31 lipca co do 
zapłacenia dyfencyi i procentów na giełdzie zbo- 
żowej. 
Berlin, 4 sierpnia. 

Od dnia ogólnej mobilizacyi okazało się nad- 
zwyczajne zapotrzebowanie kredytu i wielkich 
środków do wypłaty, Pokrycia szukano u Ban- 
ku państwowego niemieckiego. Lombard był 
tak silnie zapotrzebowany, że zaspokojenie go 
w obrębie granie ruchu lombardowego Banku 
państwowego było niemożliwem. Ponieważ 
przeznaczone na wyżej wymienione potrzeby 
kasy pożyczkowe dopiero utworzone zosta... 
po wydaniu ustawy, jaka ma być przedłożoną 
parlamentowi, Bank państwa niemieckiego zde- 
cydował się aż do czasu załatwienia ustawy 
rozszerzyć zakres papierów, przyjmowanych 
przez się za podstawę lombardu. Jest plano- 
wanem przekazanie nadzwyczajnych interesów 
lombardowych kasom pożyczkowym zaraz po 
ich utworzeniu. i 

Nowy Jork, 4 sierpnia. 

Na zgromadzeniu bankierów rozważano mo- 
żliwość natychmiastowej wysyłki 100 milionów 
dolarów do Londynu w przekonaniu, że ulżenie 
tamtejszej sytuacyi finansowej wpłynie ko- 
rzystnie dla Ameryki, 


Kapitał akcyjny K 10.0G0,000*—. 
Przymjuje wkładki na książeczki wkład- 
aa wa kowe i na rachunek bieżący. — Kupno 
Krakowskiem.(Filia w Krakowe. i sprzedaz papierów wartościowych i monet. 


Zawiadomienie o wybuchu 
wojny. 
(Tel. c. k. Biura Koresp.) 
Paryż, 4 sierpnia. 
Depesza, nadana dnia 1 sierpnia, nadeszła d. 
3 sierpnia o godzinie 8 po południu, 
Ambasador Izwolskij udał się o godzinie 11 
w nocy do ministerstwa spraw zagranieznych 
aby zawiadomić ministrą spraw zagranicznych 


i prezydenta ministrów, że Niemcy wypowie- 
działy Rosyi wojnę. 


Wyjazd ambasadora rosyj- 
skiego. 
(Telegr. c. k. Biura koresp.) 
Berlin, 4 sierpnia. 
Ambasador rosyjski, Swerbejew, wczo- 


raj o godzinie 1114 przed południem opuścił 
Berlin, 


Ostatnie telegramy. 


Wstrzymanie ruchu w Paryżu. 


Bruksela. Belgijczyk, który przybył po po-|E 
łudniu z Paryża, podał do wiadomości agencyi |] 


Havasa, że w Paryżu nie kursuje żaden auto- 
bus, Kursują tylko nieliczne pociągi osobowe. 


Od godziny 6-tej rano nie wydają wcale bile- | je 


tów kolejowych. Wielu Niemców czeka na 


dworcu kolei północnej na zestawienie pocią- |Ę 


gu, który ma ich przewieść do granicy. 


Wyjazd ks. Karola rumuńskiego z Poczdamu. 
Berlin. Książę Karol rumuński, który służył 
przy pułku gwardyi w Poczdamie, odjechał 
automobilem do Rumunii. 
Zakaz manifestacyj w Brukseli. 


Bruksela. Burmistrz zakazał wszelkich ma- 
nitestacyj czy to sympatyj czy to antypatyj 


| la stron, prowadzących wojnę. 


Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 


Michat Konoplński. 


Radesiane. 


(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 
redakcył.) 


Zdrowie to życie, a życie to zdrowie. Jeżeli 
zdanie to jest prawdziwe, wówczas musi ka- 
żdy w swym własnym interesie starać się o ure- 
gulowanie i utrzymanie najważniejszych funk- 
cyj organizmu. Prawdziwym przyjacielem w ka- 
¿dej potrzebie okczuje się przy zatwardzeniu, 
hemoroidach i t. d. prawie niezaprzeczenie wo- 
da gorzka Hunyady Janos. — Obstrukcya jest 
nadnaturalnem nagromadzeniem i zatrzyma- 
niem resztek pokarmów w przewodzie pokar- 
mowym i wywołuje w organiźmie najnieprzyje- 
mniejsze dolegliwości. Długotrwałe zatwardze- 
nie zaburza cały proces trawienia, a z nim i od- 
żywianie ciała i obniża w dalszym ciągu siłę 
twórczą danego osobnika. Przez odrętwienie je- 
lit i ustanie fizyologicznych działań kiszek roz- 
wija się u osób, prowadzących siedzący tryb 
życia, zatwardzenie. Środkiem zapobiegawczym 
w tym względzie jest prawdziwa woda gorzka 
Hunyady Janos, która wedle doświadczeń, ja- 
kich każdy na sobie samym dokonać może, we- 
dle potwierdzeń wielutysięcy lekarzy i profeso- 
rów uniwersytetu ze wszystkich cywilizowa- 
nych krajów świata, jest najlepszym, natural- 
nym, miłym do brania, szybko i pewnie działa- 
jącym środkiem. 4853 


Wśród powodzi 


mydeł toaletowych, pałmę pierwszeństwa zdo- 
było niezaprzeczenie mydło Białe Lilje TLEN, 
które jedynie zapobiega tworzeniu się pryszczy, 
wydelikatnia cerę, czyni ją białą i powiewną. 

Cena 80 hal. za sztukę. 4744 1 ? 


RZY Mg a 


TADEUSZ GROSS 


6050 


s'uchacz filozof | 


lat 24, zmarł po krótkiej, a 
ciężkiej chorebie 2 sierpnia. 
Pogrzeb odbędzie się we wtorek 4 sierpnia 


0 godz. 11 przed południem, z domu przed- 
pogrzebowego na cmentarz izraelicki, 


Osobne zawiadomienia rozsyłane nie będą, 


Pensyonat „SAVOY“ 
Kraków, ul. Krupnicza 22, |. p. 


urządzony s nowoczesnym komfortem, poleca pokoj ena 
poby, tygodnie | mlesiące. Telefon 8858. — — 6889 4 6 


Dr med. A. Edelman 


b. prakt. kliniki med. prof. Dra Jaworskiego 
© Krakowie i b. aspirant kliniki prof. Noorde- 
na w Wiedniu, ordynuje w Karisbadzie „Haus 
Vulkan“, 3046 


Drol. Dr Wincenty Łepłowci 


powrócił do Krakowa 6022 4 4 
i ordynuje przy ulicy Straszewskiego hr 26. 


Biuro Ado, Dia Józefa Balieta 


znajduje się obecnie w damu 


przy ul. Zielone] L. Or. 4 na parterze 


skarbcu stalowym 


i| niem się w zakrystyi. 


E| w nocy (posp.), 12.48 w noc 


Nr 820. 


Regina Riegelhtupt 
Emanuel Hollinder sen. 


zaręczeni w Hacu 1914 r. 
6056 


Bcbowa. Bobowa. 


Kancelarya adwokata Dra JULIANA GER- 
TLERA została z dniem 1 sierpnia 1914 roku 
przeniesiona z ulicy Floryańskiej L. 31 do są. 
siedniej kamienicy — ulica Fioryańska L. 33 


i ulica św. Marka L. 21 
Marka L. 21. 


Dr Józef ZEITNER 


crdynn © 
MERE -. 


wejście od ulicy św. 
6058 


w Franzensbadzie 
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Przed opalenizną 


chroni znakomity pader, wyrabiany pə- 
b) dlug przepisn Dra Lustra, Puder ten jest 
zarazem niezrównasym pudrem toaleto- 
wym. Do nabycia w czterech odcieniach. 


R 


Pudełko 5 K. 
Lwowska Chemiczna Fabryka „Tien“. 


A E 


CZEKOLADA 
A. Piaseckiego 
W KRAKOWIE 


niezrównana w jakości i smak u, 


Rej ADA pz ETE S 


: 2 
Ruch przejczćm ych. 
Kraxow, 3 sierpnia. 

Hotel Narodowy. Kamilio Sikora, porucznik rezer- 
wow., Neutitschein. Inż. Franciszek Kuhn ze Stryja. 
Kazimierz Biliński, profesor z Czernichowa. Bolesła- 
wowie Targowscy z Tokarni. Michał Kuczak z Czer 
niowiec. Alojzy Kanderzavek, dyrek. banku z Wie- 
dnia. Inżynier Bolesław Pileski ze Lwowa. Dr Rein- 
AN Friede z Wiednia. Jozef Koellner z Witkowic. E, 

okral, inżynier z Jaworzna. Kapitan Artur Bariczek 
z Mor., Schönberg. Inżyn. Aleksander Fuchs z Wie-' 
dnia. Ottu Kolliseh z Wiednia. Porucznik Rudolf Bit- 
tner z Wiednia. Inż Emil Keller z Witkowie. Sta 
nisław A. Morawiecki z Zakopanego. Dr Paweł Ma- 
zurek, dyrektor szkoły z Czernichowa. Kazimierz Mo- 
lewicz z Milówki. Stanisław Kościesza Ożegalski z 
Wiednia. Inocenty Dokoupil z Rokietnicy. Romusil 
Wowkonowicz z Tarnowa. Wiktor Boroch z Polskiej 
Ostrawy. Jan Menser z Wiednia. Ks. Michał Maniew 
ski z Przystojni (Kr. Pol.). Sebastyan Jeziorowski ? 
Glinnik. 

Hotel Francuski, Kazimierzowie [Tomaszewscy z 
Warszawy. Zofia Zaleska z Pierzchna (gub. Piotr 
kowska). Irena Zaleska z Charkowa (Rosya). Alina 
Zawadowska, ze Lwowa. Emanuel Homolacz, z Bo- 
ratyna. Aleksander Redych z rodziną, ze Skalmierza. 
Leopoldowie Zychowie, z Wołowie, Ryszardowie Si- 
ma z Petersburga. Bronisława Skoczyńska, z Piotr- 
kowa. Zygmunt Smoczyński, z Warszawy. Józef 
Schmied, z Wiednia. Fryderyk Stingl, z Bielska. E- ' 
| Fiebich-Ripke, z Salzburga. Zygmunt Reiner, z 

fiednia. Stanisław Różycki, z Dąbrowy. Rudolf 
Rupp, z Białyszowa. Adolf Rymsza, z Derbent (Kau- 
kaz). Dr Robert Pamperl, z Pragi. Józef Makarzwicz, 
z Petersburga. Irena Kwiatkowska, z Warszawy. Ma 
rya Karpińska, z Warszawy. Ks. Antoni Kwolek, 
Jasła. Utto Ktihnel, z Cieszyna. Ferdynand Hart, z 
Pragi Ks. Jan Bułat, z Nowego Targu. Dr Ludwik 
Holder, z Czerniowiec. Anna Brudzińska, z Trynos 
(gub. Łomżyńska). Jan Handzel, z Cieszyna. Zdzisła- 
wowie Byczkowscy, z Sosnowca, Dr Karol Gerst, z 
Koblencyi. Michalina Gałecka, ze Lwowa. Jan Gabbe, 
z Wiednia. Bruno Grund, z Cieszyna. Marya Cichow- 
ska, z Płocka. Jan Cichowski, z Wiednia. Aleksander 
Chraca, z Przemyśla. 


Przewodnik krakowski, 


Zamek na Wawelu zwiedzać można codziennie za. 
opłatą 1 K; w niedzielę i święta wstęp wolny od 9—1. 

Skarbiec katedrainy | groby królewskie od 10—1 
w niedzielę 1 święta od 12—1, Wstęp do skarbca 50 
bal, do grobów 40 hal.; dzieci 20 hal. 

Muzeum Narodowe (Sukiennice) od 16—4; wstęp 
1 K (w poniedziałki 2 > w niedziele i święta 20 bal. 
Muzeum Czapskich (ul. Wolska) od 10—4. Wstęp 
50 hal 


Muzeum Matejki (Floryańska 41) od 10—4. Wstęp 


j 60 halerzy. 


Muzeum Czartoryskich we wtorki i piątki (z wyjąt- 


ki świat) od 9—1. Wstęp wolny. 
p” obrazów: Palac zał (plac Szczepań- 


ski), Związek artystów (Pałac Spiski), Pawilon po wy- 


| stawie architektury. 


Skarbiec kościoła N. P. Maryi codziennie po nabo- 
żeństwie. Wstęp wolny. 

Groby zasłużonych na Skałce codziennie za zyło0sz6- 
Wstęp wolny. 


huch pociągów. 


Z Krakowa odchodzą do Wiednia: o 8.55 rano 
(posp.), 5.02 rano, 6.52 rano (posp.,, 9.30 rano, 1.57 
po połidniu (posp.), 2.40 po poł, 6.45 wieczór, 10.15 
(posp.), do Lwowa: 
o godz. 3.14 runo (posp.), 6.40 rana (pósp.), 1.50 rano, 
10.45 rano, 2.40 po poł. (pesp., 5.40 po pol, 8.43 
wieczór (posp.), 6.56 wieczór, 9.00 w nocy, 10.55 w 
nocy 12.20 w nocy; do Karlsbadu: o godz. 6.52 
raño (posp.), 1.51 po pol, 7.45 wieczór (posp.), 12.48 
w nocy (pusp); do Warszawy: o godz, 3.55 
w nocy (posp.), 5.20 rano, 9.30 rano, 6.45 wieczór, 
10.15 w nocy (posp); do Zakopanego: 11.55 
w nocy, 7.10 rano (posp.), 9.30 rano, 10.25 rano, 
8.25 po poł; do Wieliczki: o godz. 8.10 rano, 
1.80 po poł, 7.40 wieczór, 9.00 wieczór, 10.55 wieczór; 
do Kocmyrzowa: o godz. 8.25 rano, 1.42 po 
poł. 8.00 wieczór. 

Do Krakowa: przychodzą z Wiednia: o godz 
11.55 przed poł, 2.45 po poł. (posp.), 9.45 rano, 5.30 
po poi, 8.10 w nocy iposp.), 11.38 w nocy (posp.) 
5.07 w nocy (posp.), 6.00 rano (posp.), 4.52 rano; 
ze Lwowa: o godz. 1.24 w nocy, 6.25 rano, 10.24 
rano, 8.80 po poł, 4.52 po poł, 8.42 wieczór, 2.20 

o pol (posp) 9.24 wieczór w nocy 
posp), AE rano (posp); z Karlebadu: o godz 
8.40 rano (posp.), 1188 w nocy (posp.), SOT w nocy 
(posp.), 8.40 wieczór (posp.); z Warszawy: o godz, 
11.55 rano, 8,49 rano, 4.52 po poł. 8.10 wieczór 
(posp, 1158 w nocy (posp.)) z Zakopanego: 6 
godz. 2.05 po poł, 11.05 rano, 5.55 rano, 8.23 wie 
czór (posp.); z Wieliczki: o godz. 7.20 raną 
11.20 rano, 8.35 po poł., 6.14 wieczór, 10.24 w nocy, 
zKocmyrzowa: © godz. 7.85 rano, 12.58 po pols 
7.10 wieczór. z 


mera a — O 


Udzielanie zaliozek na papiery wartościowe. 
Wynajmuje schowki depozytowe w panoernym 


Banku. Udziela wszelkich ` 


dotyczących informacyj i wyjaśnień bezpłatnie, 


4 << Nr 319, 


lakad tapicersko - dekoracyjny 


Franciszka Urbat 


w Krakowie, Zwierzyniecka © 
poleca się do wykonywania wszel- 
kich robót w zakres ten wchodzą- 
sych, jako to: wyścielania i prze- 
rabiania mebli, materaców włosien- 
nych i sprężynowych, szpanowania 
i tapetowania pokoi, stor i żaluzyj, 
zawieszania portyer i firanek, oraz 
innych dekoracyj. — Podejmuje się 
wyżej wymienionych robót ne pro- 
wincyi. — Ceny bardzo przystępne. 
5341 1 15 » 


Aspirant farmacyi 


znajdzie umieszczenie w apte- 


ce w Mszanie Doinej. 
f 6058 1 3 


” 

. Ba śluky 

chrzty, polowania, wycieczki, wynaj- 

muje samochody i powozy. — Piotr 

Guzikowski, Groble 5. Telefon 336. 
3916 24 0 


Posiepowy Zadład BALKON) 
w Mszanie Dolnej obok Rabki 
Dra Henryka hr. Krasińskiego 


przyjmuje studentów z gimnazyum, 
ze szkół realnych lub gimnazyum 
realnych. w wieka od 9 do 13 lat. 
Dla zamiejscowych stancye prywa- 
tne, dla zamożniejszych pensyonaty. 
„ądać prospektów, 5823 7 20 

lazad pryweżnego gimnaryum realnego 

w Mszanie Dolnej obok Rabki. 


Poszukuję koniecznie 
jakiegokolwiek zajęcia, gdyż 
od roku znaleść nie mogę. — 
Mam skończony uniwersytet 
i chlubne referencye. Łaska- 
we zgłoszenia pod „Zajęcie 
123“ przyjmuje Administra- 
cya „N. Reformy“. 5893 9 0 


S. A. Krzyżanowskiego Księgarnia 
= w Krakowie 

poleca dzieła pedagogiczne Reuss- 
nera do barizo prędkiej i najła- 
twiejszej nauki Oboych Języków w 
Szkole i w Damu, bezpłatnie, bo bez 
nauczyciela, z objaśnieniem wymo- 
wy i kluczem p. t.i 


AMOUCZEM 


Polsko-Niemiecki kurs wstę- 
pny hal. 16, 36, 72 i kor. 
1:20, I-szy K %40 — kurs 
M-gi K 480. — Folsko- 
Francusk kurs I-szy K 5:69 
kurs H-gi K 960. — Grama- 
tyka Fran. kor. 560 — 
Polsko-Angielski kurs I-szy 
K 2:30 — kurs [II-gi K 360. — Pol- 
sko-Rosyjski kurs wstępny hal. 16, 
36, 72 i kor. 120 — l- szy K 4:20, 
fl-gi kurs K 5.40. — Amerykański 
Przewodnik z rozmówkami angiel- 
skiemi kor, 1:30. TNPZ 26 


o sile 60 HP., przemiał ro- 
czny 350 wagonów pszenicy, 
100 żyta i 120 mlewa gospo- 
darczego, z mieszkaniami, ma- 
gazynami i elektrycznością, 
do wydzierżawienia za cenę 
30.000 koron rocznie. Odłe- 
głosć 2 klm. szosą od stacyi 
Czudec. — Zgłoszenia: Zarząd 
Dóbr Czudec, p. loco. 
6424 10 10 


3 e 
Pozyczki 
dla Pp. urzędników w ogółności, 
alwokatów, lekarzy, aptekarzy, go- 
tarynszy i księży, załatwia majko- 
rzystziej Reprezentacya I Ogól- 
nego Tow. Urzędników we Lwowie, 
ul. Krzywa 10. 3973 24 0 


fraków, Starowiślna |. 10 
Tel. 2189, 

YE Utrzymuje wielki wy- 
A bór gotowych pomni- 
kow, z granitu, marmuru i t d, — 
Wykonuje wszelkie roboty marmuro 
we. Kosztorysy i projekta bezpławie. 
2632 50 50 


l Wiotęńcii kontes. zakład 
kvga pojazdów | uprzęży 


ma zawsze na sprzedaż w bardzo 
wielkim wyborze bardzo piękne, od 
zamożnych osób pochodzące landa, 
półzcyte jadno i dwnkonne kuczer- 
fuetony wszelkiego rodzaju, lekkie 
kabryolety, browne i ù d. — Kao- 
puje też wszystko ze zwiniętych 
stajen za gotówkę lub przyjmaje 
w komi: Karol Fischer, Wie- 
den, 31, Praterstrasse 72 Fotel 
Nordbahn. Tel. 44,406, 241 93 0 


im 


va 


deserowe i kuchenne 
najlepszej jakości 


jest wyłącznie do nabycia 


Wojciech Olszowski 


en- Miły Rynek | 


180 


Z drukaruj Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska Nr 10. 


e 


Zmiana lokalu. 


Zawiadamiam P. T. Publiczność, że 
z dniem 1 lipca b. r. przeniosłem 


Skład fortepianów 


oraz wypożyczalnię 


na ul. św. Anny l. 3, I p. 
252 90 Z poważaniem 


Zygmunt Raba. 
Fdsye podatkowe 


sporządza i udziela informacyj Kon- 
ces. zawodowe Biuro, ul. Duna- 
jewskiego 2, parter. 5542 11 15 


Miodobranie rozpocząłem! 


Teraz miód najlepszy, aromatyczny, 
przyjemny w smaku, dobry dla ku- 
racyi, 5 kg. K 7:60. Sok malinowy 
smażony, w I-a raf, cukrze, 6 kg. 
K 8:20. wysyła za zalicz. 3. Tarba, 
Podhajce 76. 5912 5 10 


kandydat adwokacki 


rutynowany, zdolny. katolik, przyj- 

mie posadę zaraz lub później. — 

Steżan poste restante Zator. 
6047 2 4 


m i 
Qsoba 

z maturą seminaryalną, z prak- 
tyką biurową, władająca ję- 
zykiem polskim i niemieckim, 
szuka zajęcia. Zgłoszenia pod 
X. Z. przyjmuje Administra- 
cya „N. Reformy*. 597050 


raty tadkie 


z najlepszego przędziwa, jak 
najstaranniej wykonane, jako 
to: Piótna białe zwyułej 
i prześcieradłiowej szero- 
kości, dymy, dreliszki, 
chusteczki do nosa, ręczni- 
ki, ścierki, obrusy serwety — 

poleca 2884 10 10 


Tkalnia płócien 


Michata Mięsowicza 


w Korczynie onok Brosna. 
Staruszka 


76-letnia, zupełnie niezdolna 
do pracy jakiejkolwiek, prosi 
litościwych ludzi o wsparcie. 
Zofia Prokura, Kraków, ulica 
Zwierzyniecka, L 8, parter, u 
stróża. 6030 2 0 


AA - a a 

|) 

maść na piegi 
znana z dobroci, usuwa w 5 dniach 
gruntownie piegi, liszaje, opalenia 
słoneczne i wszystkie nieczystości 
skóry; wciera sie ją na noc, a rano 
zmywa twarz mydłem kwiało- 
wem. Cena maści l kor., mydła 
70 hal — Wyrób i skład w aptece 
d: Niesiciowshiego w Tarnowie. 

5595 1U 10 


panana 
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Główny skład w Drogueryi J. Ha- f 
nak i Sp. Mag. Farm. Kraków, | wow zz i W EPE Uaz 
Szewska ń. 5479 6 10OJiZ uc mumkż torami A LA: - ka 


KW WAKGWY W Wynn 


p. Czudec, z najnowszem urzą- 
dzeniem, przyjmuje mlewo 
pszenne i żytnie po cenie 
kor. 1'80 i kor. 150, 49/, roz- 
prószki, najmniejszy nasyp 
300 ctm. pszenicy, a 150 ży- 
ta. Zgłoszenia: Zarząd dóbr 
Czudec, p. loco. 5425 10 10 


zażądać 
zadarmo; opłacosego mego obfici 
ilustrowaneyo katalogu głownego 
z przeszio 4000 odbstek zegarów, 
wyrohów złotych i srebrnych, instru- 
mentów muzycznych, wyrobów ze 
stali, skóry, przed- 
miotów do gosno- 
darsiwa domowego, 
przyborów toaleto- 
wych do podróży. 
do palenia, golenia. 
broni i amupicji, 
Zegarek kotwicowy 
nikiowy, systemu 
Roskopft 390 K, 
szwajcarski syst. 
Roskopf 5 K, w o- 
prawie stalowej 
620 K. Zegarek 
kotwicowy z białego 
metalu (Gloria srebro) 480 koron, 
z dwiema kopertami 6 K. Prawdzi- 
wy zegarek srebrny 8'40 K, z dwie- 
ma kopertami 12:50 K. Prawdziwe 
łańcuszki srebrne 290, 3:50 K, ni- 
klowe 1:60, 1:90 K. Budzik niklowy 
290 K, okrągły zegar kuchenuy 
320 K, zegar wahadłowy 9 K, ze- 
gar z kukułką 750 K. Do kazdego 
zegara 2-letnie pisemne poręczenie. 
Niema ryzyka! Wymiana dozwolona 
lub zwrot pieniędzy. Wysyłka za 
pobraniem. C. k. nadworny dostawca 
Jan Konrad, dom wysyłkowy 
w Briix Nr 572 (Czechy). 
Kataiog główny zadarmo i opłatnie. 
4602 a 10 


GRAND. ROTEL w KRAKOWIE 


pokoje od 3:50 K wzwyż z oświetleniem 
elektrycznem - Auto-Garage 


MB ESKK MAU MB ACY A 
a la carte - - - - - od 12 da 3. 
Obiady couvert po 350 i 450 K wzwyż 


KAWIARNIA i CUKIERNIA 


3 Bilardy — Pisma krajowe i zagraniczne 
Lokal otwarty do godziny 1-szej w nocy. 


:: Skład win hurtowmy I częściowy. :: 
5095 14 O 


HOTEL „SANS-SOUCI" 


t Lwów, ul. Szajnochy, róg Sykstuskiej. Lwów. 


Komiort. — Ceny umiarkowane. — Najelegantsza == 
kawiarnia i restauracya. 


TETALI "RCIE 


Stacya klimatyczna. Najpiękniejsze położenie w Beskidach 
u stóp Baraniej Góry na Śląsku austr. Miejscowość otoczona | 
ze wszystkich stron górami. Przepiękne wycieczki do Źródeł 
i wodospadów Wisły. Najodpowiedmej-za miejscowość dla 
szukających wypoczynku. Fydropatya. 


Hotel-Pension „Piast“, pensycnał KHelcny Wiónisw- 

skiej, pousyonat Witolda Wismiewsiisgo mają jeszcze 

do wynajęcia pokoje z caładziennem utrzymaniem od 6 K 
5988 na lipiec, sierpień, wrzesień. 38 


Poczta, telegraf, telefon na miejsen. Stacya kolejowa Ustroń. 


L. 3172/14, 508 3 3 


Konkurs. 


Wydział powiatowy w Kałuszn rozpisuje niniejszem 
konkurs na posadę inżyniera Rady powiatowej z ro- 
czną płacą 3000 koron, względnie po ośmiu latach służby 
3600 koron, dodatkiem aktywaluym 400 koron, trzema pię- 
cioleciami po 300, 400 i 500 koron, tudzież ryczałtem na 
objazdy w kwocie 1700 koron. 

Po zmianie obecnie obowiązującego statutu dalszy 
awans możliwy. 

Posada będzie nadana prowizorycznie na jeden rok, 
poczem w razie zadowalniającej służby może nastąpić stabi- 
lizacya z prawem do pełnej emerytury po 35 latach siużby. 

Termin wnoszenia podań o nadanie tej posady upływa 
z dniem 3i-go sierpnia 1914 r. a kompetenci winni 
wykazać, że posiadają następujące warunki: 

1) Ukończone studya techniczne na jednej z politechnik 
austryacki h i zicżone oba egzainina rządowe; 

2) Nieprzekroczony 40 rok życia; 

3) Prawo obywatelstwa anstryackiego; 

4) Świadectwo zdrowia; 

5) Znajomość ustaw drogowych i 
cyjnych; 

6) Praktyką w konserwacyi i budowie dróg i mostów; 

7) Znajomość obu języków krajowych, oraz niemieckiego 
w słowie i pismie; 

8) O ile obecnie w służbie rządowej lub autonomicznej nie 
pozostają, świadectwo moralności. 

Podania mieodpowiadające tym wymogom, nie będą 

rozwagę. 


Wydział powiatowy. 
Kałusz, dnia 21 lipca 1914. 


odnośnych administra- 


brane 


Prezes: 
, w z. Peluszyński. 


Sekretarz: 
Grzywińsid. 


T AEE a 


Kiga Cen 
TELS EE 

od dawna jako najlepszy artykuł znana i pod kom 
trog lzby lexarsko przetnysiowej 'tojąca, bo przez 
nią badana i jako wyśmienita uznana, naśladowaną 
i podrabianą jest podobizną opakowania przez nie- 
które miesumienne firmy, proszę przeto Szan. Go- 
spodynie wyraźnie żądać „Kawy Wolnego” 
z jedzą gwiazdą. 5755 9 10 


o; 259 


L. 16992/14, 5681 2 2 


ugłoszenie konkursu. 


Zarząd miasta Przemyśla rozpisuje konkurs na posady 
rachrnistrza i kasyera Magistratu z płacą roczną od- 
nośnie dv każdej z posad 2400 koron, dodatkiem aktywal- 
nym 600 koron, czterema dodatkami 3-letniemi po 300 kor. 
i z prawem do emerytury, a nadto odnośnie do posady rəs" 
mistrza z dodatkiem osobistym 600 koron rocznie. 

Kandydaci do tych posad winni posiadać i w podaniu 
wykazać oprócz dostatecznej fizycznej zdatności następu- 
jące warunki: 

1) świadectwo egzaminu dojrzałości, stwierdzające ukończe- 
nie szkoły średniej; 
2) dowód, iż kandydat uczynił zadość obowiązkowi służby 
<wojskowej; 
3) prawo obywatelstwa austryackiego; 
4) nieskazitelny charakter, tak pod względem moraluym, 
jak politycznym; 
5) dokładną znajomość języków krajowych, oraz niemie- 
ckiego w słowie i piśmie; 
nieprzekraczalny 40 rok życia; 
odnośnie do posady rachmistrza: 
świadectwo z ukończonej szkoły handlowej lub 
akademickiego kursu handlowego; 
odnośnie do posady kasyera: 
świadectwo egzaminu państwowego z rachunko- 
wości; 
świadectwo przynajmniej jednorocznej praktyki przy Ka- 
sie jednego z Magistratów, rządowej, Wydziału krajo- 
wego, lub w jednej z publicznych instytucyj finansowych. 
Posady niniejsze nadane zostaną prowizorycznie na 
rok jeden, po upływie którego i po przekonaniu się o uzdol- 
nieniu kandydatów, nastąpi stabilizacya. 

Podania należycie udokumentowane należy wnosić do 

Zarządu miasta Przemyśla do dnia 15 sierpnia 1914. 


Przemyśl, 9 lipca 1914. i 
Komisarz rządowy: 
Lanikiewicz. 
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Piękne grotro stowe 


oraz nieużywane urządzenie trzech pokoi, dywan, maszyna do szycia 
i świecznik kryształowy — jako rzadka okazya — są do sprzedania 


w Biali Łicytacyjnej - - Pałac Śpiski. 


uprawniona 


ispscyainych leczniczych. 


Rzndowo 


jabka wód min. szłecznych 


R. RZĄCAI CHMIRŚKI v tmv 


przy ul. św. Gertrudy pod Nr. 4 
wyrabia ped koptrotą kon:iayi Przercyałowej Tow. Lox, Kras. polasoaa 
' grz38 tsk low. 
wody mineralne sztuczne 


odpowiadająca składem chemicznym wodom: BLANSKIJ, GESSHU - 
BLERSKIIJ, S£LTERSKIEJ, VICHY, MARYKENBADZKIEJ, HOM- 
BURG, KISSINGEN, tudz:ai 
specyalne leczałcze 
jal: litowa, |romowa, „Odową, zelazióy, kwan oraz wady lecznicze 
normalne z przepisu Proi daworskiogo. 
Sprzedaż czastkewa w sptekach i droņusryache Uansid ma ża lanis franco. 
Lr Me EEAS P EA y% Sry Aaa ROCKA 


231 30 0 


Fatos 


Soje, gąsiory szklane 
kamrmnienne "==" 


RACZ YW NIA i C©KNANLIOWAME 


w wielkim wyborze — poleca xajtaniej 


G. Dokorde, Rrakdw, Plec Szczenziłski 9 
53) 11 0 


(narożnik ul. św. Tomasza). 55 
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istorya Malarstwa Polskiego” | 
„SOYA i (0 | 

b-gato ilustrowana tablicami wielobarwnemi i helio- k 
grawurami — praca zbiorowa Bra Władysława H 
Podiachy, Dra Zygmunta Ratowskiego i Bra 
Władysława Tatarkiewicza, wychoszi w zcszy- 
tach miesięcznych. — Dotad wyszło zeszytów trzy. 


Do nabycia we wszystkich księgurnikch i 


i w biurze wydawnictwa we Lwowie, ul. Zyblikiewieza 85. = 
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5098 4 4 


AWG IRE PADA DRZE E RCIZLOP 


Walka z grużlicą! 


Stowarzyszenie galicyjskich drukarzy we Lwowie wy- 
dało seryę, składająca się z 10 sztuk, pięknie kolorowanych 
huculskich kart widokowych pendzła znanego artysty-malarza 
L PTrusza: (Wodospad Prutu, Chłopiec hucalski, Kapliwiec, 
Dziecko kuculskie, Widok z Pilka. Kemień Dobosza, Huculi 
trębici, Widok z Jamny) i D. Olańskiego (Dom zdrowia 
drukarzy w Mi nliczynie, Cerkiew w Mikuliczynie). 


Cena jednej seryi tylko 


1 koronal 
Przy odbiorze większej ilości odpowiedni rabat. 
Czy-ty dochód ze sprzedaży przeznaczony na sanato" 
ryum piersiowo chorych drukarzy w Mikaliczynie. 
Zamówienia i pieniądze uprasza się posyłać pod adre- 
sem sekretarza Stowarzyszenia: 5873 5 0 


P. Buniak, Lwów, ul. Skrzyńskiego 14, 210. 


(Galicya. Austrya). 
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Fabryka Siegel i oka, wieueń, XXa. 


Osirzega się przed naśladownułctwem I! 
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_ Konkurs. 


Z Prwvou Duwalnej usterki zaszłej w ogłoszeniu kon- 
kursu z dnia 3 lipca 1914 r., l. 2673, Wydział powiatowy 
z mocy uchwały Rady powiatowej z 24 lipca 1914 rozpi- 
suje ponowny konkurs na posade Bontroiora Kasy Wy- 
działu powiatowego i Kierownika Biura pośredni- 
ctwa pracy. 

Do posad tych przywiązane są następujące pobory: 

H Płaca roczna 2400 K, dodatek stałej służby 480 K 

1 prawo do 6 pięcioleci po 10*/, stałej płacy. — Nadto do 

posad tych przywiązane są prawa do emerytury wedle norm 

obowiązującego statutn emerytalnego. 

Kandydaci winni wykazać się: 

1) Obywatelstwem austryackiem; 

2) Ukończonym 24, a nieprzekroczonym 40 rokiem życia; 

3) Ukończeniem przynajmniej 6 klasy szkoły średniej; 

4) Świadectwem egzaminu z rachunkowości państwowej; 

5) Swiadectwera nienagannego życia; 

6) Świadectwem zdrowia; 

7) Jednoroczną praktyką przy Magistracie, Wydziale po- 
wiatowym, Wydziale krajowym lub Instytucyi finansowej, 
względnie w Biurze pośrednictwa pracy. 

Podania wnosić należy do dnia 7 sierpnia b. r. 
do Wydziału powiatowego w Nowym Targu. 

Podania dotychczas wniesione zatrzymuje się. 


Wydział powiatowy w Nowym Targu, 
dnia 27 lipca 1914, 
Sekretarz: 
Peszkowski. 


Prezes: 
Dr Chramiec. 


CZYT 


a lazład rysownicy | pracowalą haflów 


| Zegarek juko reklam. 
7) 


i politurowania. ą 
Krzesła i stoły do wypożyczania są na składzie. © 
Wycieraczki kokosowe, oraz własnego wyrobu piecione 


LW. 152835/914. 
Ogłoszenie konkursu. 


.` 


Wtorek 4 Sierpnia 1914 - 


Ąprteka w mieście powiatowem 
Gałicyi wschodniej do wydzier- 
żawienia. Kancya znaczniejsza. — 
Zgłoszenia: J. Drozdowski, Bochnia. 


bag Zakład artystyczny, 
4 kamieniarski i budo- 
wlany 


6046 2 3 Józefa Kuleszy 
= "me= Wa I WCC naprzeciw ©menta- 
Inteligentna aż Sye 


gotowych pomników 

z piaskowca, granita 

© oem- -PF 1 marmuru, Podej 

maja sie wykonanią grobowców w 

miejscu i na prówincyi, Telef, 1359 
5668 22 0 


Rierownik 


z handlu towarów mięszanych, mo. 

ący złożyć dowolną kaucyę, poszu 

kuje posady zaraz. Zgłoszenia: Oka 

zicielowi książ, poczt. Kasy oszcz 

Nr 454.037 poste rest, Mrakósw. 
5963 3 5 


młoda panna z praktyką biu- 
rową i matnrą seminaryalną, 
przyjmie stosowną posadę, na 
skromnych warunkach. Zgło- 
szenia pod „Bola“ przyjmu- 
je Admimistracya „Nowej Re- 
formy“. 6050 3 0 


Éj 5 A 
Uezeń 
potrzebny do nauki w CW- 


kiermi W. Nowaka 
w Bochni. 5967 4 8 


Skład części do 3041 10 10' 


ROWERÓW 


i naprawy najtaniej u 


EX. Nieyzmetza 
Kraków, Karmelicka 15, Telef. 3173 


Nrawieczyznę 
damską i bieliznę nową, oraż 
reperacye starej, przyjmuje 
i wykonuje niedrogo Wiktorya 
Podbielska, Kraków, Sław- 
kowska 6, ill p. 5483 6 0 


À z3 Dy 
usuwa całkowicie w przeciągu 
7-mia dni A 


OM KR heanig a S 
AMUTo-Góife Bia Uiii a $ 
Najlepszy, nieszkodliwy środek 
do utrzymania czystości i u- 
piększenia cery, — Prawdziwy 
tylko w oryginal. słoikach, któ- 
rych opakuwanie zaopatrzone 
jest zarejestrowanym znakiem 
ochronnym. 3320 20 20 


Kena M 1:60, odpowiednie 
mydło 79 b. 
Główne składy w Krakowie: M. 
Masłowski, apt. pod barankiem; 
Tadeusz Oświecimski, apt. pod 
złotym słoniem; Reder, apt., 
ul. Karmelicka 23; w Nowym 
Saczu: apt. S. Nowakowskiego. 
Składy prócz tego we wszyst- 
kich aptekach i drogueryach. 


zadsiąniąsety= posznkaje 2 zdol- 
Przedsiętoitwa nych, energi- 
cznych i dobrze prezentujących się 
mężczyzn dla wprowadzenia pewnej 
intratnej gałęzi, — Zgłoszenia do 
Krak. Piura Ogłoszeń. ni. Dunajew» 
skiego l. 3, pod „„Pilzość”. 
6035 2 2 


» . i 
Pielęgniarka 
poleca się Sz. Publiczności. — 
Podejmuje się opieki nad cho- 
rymi po domach. Pielęgniarka, 


m. Czarnowiejska 23, II p. 
4825 15 0 


Zmiana lokalu. 


JADA“ 


przeniesiony został na ułicę 
Szewską L 4, I p. 
Wykonuje na maszynie staran- 
nia i gustownie, wszelkie hafty ko- | 
łorowe i białe, monogramy i t. Pa; 
po cenach niskich. 5516 2 2, 


Kto chce mieć Za- 
darmo elegancki. 
precyzyjny zegarek 
a męski lub damski 
t wodług wyboru, 
77 niech zaraz napisze 
do składu zegarów 
— Fr. Schmidt, 
Praga-Winourady. 6971 6 8 


Broca Tercytize ŚW. Franciszki 


(Bracia Albertanie) 
posługujący ubogim 
w Krakowie, Kazimierz, ulica Krakowska L 
Telefon 3213 


2 
„w 


sprzedają najpowszechniej używane meble gięte, wypiatane 
lub z siedzeniem deszczułkowem, t. j. krzesła, fotele, kanapy; 
bujanki, taborety biurowe i salonowe. 


Również przyjmują krzesła do wyplatania, naprawy 


trzecinowe, w różnych wielkościach. 
Chodniki kokosowe do kościołów, urzędów na schody, 


korytarze i do przedpokoi. 2656 4 0 
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krajowy! 
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IFGALICYJSKIJJ 


ZPOW POPEDAME 


Żądajmy w handiach i tra- 
fikach tylko zapałek wyrobu 
galicyjskiego! 


"| OCHRONNA 


Najlepsze zapałki szwedzkie 
wszędzie do nabycia! 
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Celem obsadzenia posady kierownika krajowej 
szkoły siolarskiej w Balwaryi rozpiswe niniejszem 
Wydział krajowy konkurs, ustanawiając następujące wa- 
runki dla ubiegających się o tę posadę: 
1) nieprzekroczenie 40 lat życia; 

2) ukończenie szkoły przemysłu artystycznego w Wiedniu 
(Wydział architektury) lub politechniki (Wydział archi- 
tektury), względnie równorzędnego zakładu naukowego; 

3) praktyka przynajmniej trzyletnią w szkole przemysłowej, 
względnie w przemyśle drzewnym. 

Kaudydaci, którzy wykażą specyalną znajomość nauki 
rysunków stolarskich, tudzież przedłożą wzory projektów 
mebli, będą mieli pierwszeństwo. 

Do posady tej przywiązana jest płaca IX rangi, t. j, 
2800 koron, 1/ dodatku aktywainego, t. j. 300 koron, ra- 
zem 3100 koron, dalej wolne mieszkanie, oświetlenie i opał, 
w razie zadowalającej służby możność osiągnięcia stabiliza., 
cyi, dodatku funkcyjnego 750—1000 koron (wedle kwalii- 
kacyi), oraz następnie płac rangi VIII i VII i 

Podanie należy wnosić do dnia 31 sierpnia b. r. 
na ręce Wydziału krajowego przy dołączeniu metryki chrztu, 
świadectw szkolnych, curriculum vitae, świadectwo z odbytej! 
praktyki, tudzież świadectwa zdrowia. 


| We Lwowie, dnia 15 lipca 1914, 
i Piotrowski m. p. _ 
Rządca drukarni L. K. Gór” ` 


